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Przedkongresowe 
zebrania wyborcze Kół PPS 


Zgodnie 
PPS 
tego 


ty ch, Kół PPS. Na 


pod po omówieniu ideologicznych 
ta jednoczenia PPR i dac PPS Walne Zebrania Kół dla wy- 


w 


wy 


Dz cje Powiatowe 
elnicowe), gdzie dokonany bę- 
wybór delegatów na Kongres. 
pata mniejsze, liczące mniej niż 
"Członków, łączą się na wspólnych 
Mraniach walnych dla wyboru de- 


z zarządzeniem CKW, legata. a 
rozpoczęły się na terenie ca- | członków wybierają jednego dele- 
kraju przedwyborcze walne ze-| gata, a powyżej 50 członków — 2 
zebraniach , delegatów. i 


feani zostaną delegaci na Kon- 
(Grodzkie lub | wiatowe 


Koła liczące od 20 do 50 


Zgodnie z zarządzeniem CKW 
boru delegatów na Konferencje Po- 
(Grodzkie lub Dzielnico- 
| we) winny się odbyć w pierwszej 
| połowie listopada, nie później jak 15 
bm., gdyż druga połowa listopada 
zarezerwowana została dla Konfe- 
rencji Powiatowych. 


15 listopada obraduje 


aktyw ośw 


ta Ydział Oświaty i Kultury Sekre- 
tatu Generalnego CKW PPS komu 
[c że przewidziana na dzień 11 
z pada br. Krajowa Narada Akty- 
tta PPS w sprawach oświatowych zo 
ła przesunięta na dzień 15 listo- 


iatowy PPS 


pada br. godz. 10 (sala konferencyj= f 


na CUP, ul. Daszyńskiego 10). 
Na naradę w dniu 15.11. br. winni 


przybyć działacze oświatowi PPS, któ . 


rzy otrzymali imienne zaproszenia. 


Pużak zabronił walczyć 
przeciw cofającym się Niemcom 


WRN na usługach WiN-u 
Wczoraj zeznawali w procesie przywódców WRN —oskacżeni 


Krawczyk i Misiorowski. Misior 
Pierwszym rzędzie odpowiedzialn 

ją za granicą, jak również, co 
na tego współoskarżonego, który 
Odwagi przyjąć odpowiedzixiności 


owski powiedział: „Uważam, że w 
ość spada na tych, którzy obecnie 
muszę 7 przykrością powiedzieć, 
zarzuca nam kłamstwo, a nie ma 
za swą działalność”. Misiorow- 


ski miał na myśli Pużaka, prezesa podziemnego WRN, który przed- 


Wczoraj zarzucił swym współoska 
łego osoby, nie są prawdziwe. 


Š Nie trzeba było jednak oświadcze 
la Misiorowskiego na temat winy 
ui ka, ani potwierdzenia pseudo- 

mu Pużaka „Styczeń“ (Pużak: za- 
Vrzeczął), aby winę tę dowieść. W 
trakcję „dotychczasowych dni proce- 
~ WRN; wina Pużaka została usta- 

a-—z całą pewnością. Wszystkie 

Tzuty aktu oskarżenia znalazły 
dowody, zarówno w wypowiedziach 
"8% wsępółoskarżonych, jak i pierw 
dych świadków, a także w dowo- 
Ach materialnych w postaći listów, 
er Pesz i innych materiałów z ar- 
h iwum WRN. Powiedzieć, że Pu- 
ak był „złym duchem“ WRN, po 
ccleczce Zaremby, byłoby nieścisłoś 
4, ponieważ wszyscy oskarżeni 
Drzywódcy tej mafii byli ludźmi do 
adczonymi, którzy doskonale 
ję ai sobie sprawę z tego, co ro- 
AI Niewątpiiwie jednak Pużak był 
ŚW _ Współoskarżonych autorytetem 
ai lak to nazwał oskarżony Mi- 
Orowski. Nic tak dobitnio jednak 
Md charakteryzuje postawy Pużaka, 

` zeznanie osk., Krawczyka, 
a. * w okresie przed zbliżaniem 
& frontu nakazał oddziałom woj- 
Ni M nie występować przeciw 
at Emcom i przygotować się do wy- 


qzjy którzy oskarżeni nie mają 
al ś odwagi, przyznać się w peł- 
d 


o swej zbsodniczej działalnoś- 


A mimo, że mieli odwagę wystąpić | 
"ciw ludowemu państwu, niektó , bank 


usiłują pomniejszyć swoją rolę 
ca WRN-owskiej klice. Niezależnie 
bie 50 jednak fakty mowią za sie- 


w 


i Pien w chwili, gdy front się zbli! 


rżonym, że ich zeznania dotyczące 


Z całą wyrazistością: udowodnił 
również wczorajszy dzień procesu, 
że WRN finansowana była przez 
WiN, którego przedstawiciel Rzepec 
ki wypłacił WRNsowi owe dziesiąt 


ki tysięcy dolarów, które stale prze- | 


wijają się przez proces. 
Dotychczasowy przebieg procesu 

wykazał, że WRN postawił sobie za 

„zadanie przenikanie “do PPS celem 


zał łączność „kcajowych* WRN-ow- 
| ców z zagranicznymi ośrodkami dy 
| spozycyjnymi. Wykazał działanie 


rozbicia jednolitego ` frońtu, Now. | na konferencji londyńskiej w sprawie Zagłębia Ruhry, 


| WRN na szkodę ludowej Polski, aż, 


do wrogiego stanowiska wobec gra- 


nic zachodnich, osiedlania elemen-, 
tem polskim Ziem Odzyskanych il 


wykorzystywania powojennych trud 
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Cena numeru 5 zlotych 


Zwycięski marsz na Nankin 


Z Kongresu Satyryków w Warszawie 


JUL 


TUSZ 


W dniu 8.XI. br. odbył się Kongres Satyryków w sali YMCA. Na 
zdjęciu w prezydium od prawej: J. Zaruba, J. Pański, Daszewski, 
M. Zimińska, J. Borejsza, Zb. Mitzner 


i chińskiej armii ludowej 


"Klęski, głód, korupcja 


rozkładają Chiny 
Oddziały Kuomintangu 


Kuomintangu 


ponoszą klęskę za klęska. 


Chińska armia ludowa posuwa się nieprzerwanie naprzód, 
zdobywając miasto za miastem i zagrażając coraz bardziej 
Nankinowi. Wg. ostatnich wiadomości armia ludowa znaj- 


140 km od Pekinu. 
ocześnie donoszą, że 
skich nastąpiło katastrofalne 


duje si 
J 


w Chinach kuomintangow- 
pogorszenie sytuacji apro- 


wizacyjnej, Jest to rezultat straszliwej korupcji panują- 


cej w administracji Czang-Kai 
LONDYN (PAP). Odziały chiń- 


szeka, 


skiej armii ludowej po: 3-dniowych l dalej naprzód w Chinach północ 


zaciekłych walkach zajęły miasto 
Linczeng, położone 350 km na pół- 
noc od Nankinu i stanowiące jeden 
z ważnych punktów obrony stolicy 
Czang-Kai szeka. 

Inne oddziały. armii ludowej posu- 
wają się w kierunku miasta Su-; 
czou, drugiego punktu 
Czang-Kai szeka na linii kolejo- 
wej, wiodącej do Nankinu. 


140 km od Pekinu 


oparcia! 


nych i znajduje się obecnie w odle- 
głości 140-km od Pekinu. 


Dowódca wojsk Kuomintangu w 
Chinach półnócnych, gen. Fu-Tso- 
Yi, w złożonym oświadczeniu stwier 
dził, że wskutek „niedogodnych wa- 
runków obrony“ zmuszony będzie 
najprawdopodobniej ewakuować Pe- 
kin. 


Czang-Kai szek wydał odezwę, w 
której stwierdza, że „naród chiński 
musi być jeszcze przygotowany na 


Doniesienia z Nankinu potwier- wiele niepowodzeń“, 


dzają, że armia ludowa posuwa się 


Pomimo sprzeciwów Francji 
Anglosasi oddają Niemcom Ruhrę 


Francuska opinia publiczna 
krytykuje projekt Clap'a 


LONDYN (PAP). Korespondent dyplomatyczny agencji Reutera 
podaje, iż rząd francuski sprzeciwił się zdecydowanie anglo-amery- 
kańskiemu projektowi przekazania w ręce niemieckich powierników 
przemysłu węglowego i hutniczego w Zagłębiu Ruhry. 

W londyńskich kołach dyplomatycznych uważa się, że Francuzi 
podtr ją swoje negatywne stanowisko do tego projektu równieżę. 

która roz- 
pocznie się w najbliższy czwartek. ; 
= Pomimo sprzeciwów Francji, rzą- 
dy USA i Anglii zamierzają podać 
w środę we Frankfurcie do wiado- 


mości, że powiernictwo nad prze- 


- Dyplomaci „rządu londyńskiego" 


aresztowani za przemyt walut 


PARYŻ (PAP). Policja francuska 
aresztowała b. posła t.zw. „rządu lon 


ności dla celów dywersji — włącz” -qyńskiego" w Bernie Aleksandra 


nie 
tego kierunku do jedności robotni-! 


czej i Związku Radzieckiego; wyka-| Stefana Wiączka za przemyt walut 
zał bezideowość ludzi. którzy zwa=|j z Szwajcarii do Francji. 


li się działaczami robotniczymi, a 


a,l staczali się na pozycje sług obcego cy paszporty t.zw. „rządu londyń- 
że: 


imperializmu, wykażał wreszcie ni-, 
skie morale tej grupy- 


rdzo pouczający jest ten pro”. 
m pa e się w przededniu 
i zjednoczenia polskiego ruchu robot 
niczego. Wskazuje on na to, że ist- 
miały i działały podziemne siły 
pogrobowców reformizmu. którzy po 
przegraniu stawki na rozbicie ruchu 
robotniczego, stali się pospolitymi 
rutami. Proces wskazuje ną ko 
| nieczność dalszej czujności klasy ro 
botniczej, aby Z miejsca zatamować 
wszelkie próby dywersji. skądkol- 
wiek by nie były podejmowane. 


Związki Zawodowe Bizonii 
proklamowały strajk generalny oszcz ym s je 


BERLIN (PAP). — Agencja ADN 
sę * że związki zawodowe w Bi- 


ran, postanowiły proklamować 
ajk generalny na zńak protestu 
Ciwko polityce gospodarczej 


wi 
łaj, niemieckich i okupacyjnych. 


tych p) stopę życiową i pracują- 
i podwyższającej zyski kapi- 


Mimo aresztowań i represji 
górnicy francuscy strajkują 
Związek górników dementuje 


łamliwe wiadom 


PARYŻ. Francuskie koła 
Wladomościom oglaszanym pr 
"akcyjną, jakoby 50 proc. 

Związek zawodowy gó 
e stwierdza, że pomimo 

z niezmniejszoną siłą. 
w 
Gra 


zagłębiu północnym w kopalni 
Combe 75 proc. górników kon- 


Bau] strajk. W departamencie 
iącą, 18 de Rhcx:2 dane są następu- 


W kopalni Meyreul na 1600 
91 pracuje pod zjemią a 50 


"Agi 


wykazał tradycyjną wrogość i 


gracyjnych Steřana Ryniewicza i 


Aresztowani aferzyści, posiadają- 


MOSKWA (PAP). Z Polski 
powróciła čelegacja uczonych ra- 
dzieckich na uroczystości związane 
z obchodem 75-lecia Polskiej Aka- 
demii Umiejętności. Członkowie de- 
legaci — prof. prof, Aleksander 
Niesmiejanow i Borys Wiedeński 
podzielili się wrażeniami ze swe- 
gospobytu w Polsce z koresponden- 
tem TASS. 


skiego“, przemycili waluty, przed- 
stawiające wartość 1 miliarda fran- 
ków. 

Afera Ładosia i towarzyszy, świad 
cząca o pogłębiającym się rozkła- 
dzie reakcyjnych kół  emigracyj- 
nych, została szczegółowo przedsta- 
wiona przez prasę paryską. 


Mgła zerwała 


„„most powietrzny” 


BERLIN (PAP), — Już po raz trze 
ci w ciągu bieżącego miesiąca 
„most powietrzny“ między Berlinem | 
a Niemcami Zachodnimi został zer 
wany na skutek złych warunków 
atmosferycznych. Ostatnia przerwa 


„Wysłuchane przez nas na jubileu 
szowym posiedzeniu Polskiej Aka- 
demii Umiejętności referaty nauko- 
we, powiedzieli uczeni radzieccy — 
świadczą o szybkim i pełnym rozwo 
ju nauki polskiej. Z ruin i zni- 
szczeń wojennych odbudowano w 


kazane w ręce przedstawicieli nie- 
mieckich. 

Jak wiadomo, generał Clay opra- 
cował projekt przekazania kapital- 
stom niemieckim kopalń i zakładów 
przemysłowych Bizonii. Projekt wy- 
wołał głębokie zaniepokojenie frań- 
euskiej dpi publicznej, która wi- 
dzi w nim zapowiedź wzrostu pro- 
dukcji przemysłu wojennego, 

Wiele dzienników paryskich w o- 
strych słowach krytykuje projekt 
Clay'a, który został już zaaprobowa- 


mysłem zagłębia Ruhry będzie prze!ny przez Londyn. 


Ładosia oraz „dyplomatów* emi) Uznanie uczonych radzieckich 
dla rozwoju nauki w Polsce 


dań naukowych i zainteresowań u- 
czonych polskich niezwykle się roz 
szerzyła. 

Olbrzymim zainteresowaniem cie- 


Agencja Reuiera donosi z Tiensi- 
nu, że oddziały Kuomintangu ewa- 
kuują Czeng-Teh, stolicę prowincji 
Jehol. 


Nankin odcięty od północy 


PARYŻ (PAP) Agencja France 
Presse donosi, że chińskie wojska 
ludowe przecięty w dwóch miejsco- 
wościach linię kolejową, biegnącą z 
półn. do Nankinu. W ten sposób Nan- 
kin został odcięty odpółn. zagłębia 
węglowego i żaden pociąg z węglem 
nie dotarł we wtorek do stolicy 
Chin kuomintangowskich. Poza tym 
wskutek strajku robotników porto- 
wych nie rozładowano barek z wę= 
glem na rzece Jang-Tse-Kiang. 

Oficjalny komunikat  Czang-Kai 
szeka donosi o ewakuacji miasta 
Hulu-Tao w północnych Chinach. 


Armia ludowa przekroczyła 
Wielki Mur 


PARYŻ (PAP). Powołując się na 
nankińskie źródła wojskowe, agen- 
cja France Presse donosi, że posu= 
wające się szybko naprzód dwie ko- 
lumny armii ludowej przekroczyły 
Wielki Mur Chiński w dwóch pun- 
ktach, a mianowicie: pod Lenkou i 
Szimenkou. 


Bunty ryżowe i korupcja 
LONDYN (PAP). Krytyczna sytu- 


szą się wśród uczonych polskich o-|acja rządu Czang-Kai szeka wywo- 


siągniącia ich kolegów  radziec- 
kich. Jesteśmy  przepełnieni uczu- 
ciem wdzięczności — powiedzieli 
na zakończenie uczeni radzieccy — 


„łała katastrofalny spadek nowej 
waluty chińskiej — złotego juana. 

Z Szanghaju donoszą, że w ciągu 
ostanich 24 godzin doszło 3-krotnie 
do buntów ryżowych. Policja aresz- 


dla naszych polskich kolegów, dla|towała setki osób. W czasie starć 
czynników rządowych i dla całego| kilka osób zostało rannych. 


społeczeństwa polskiego za niezwy- 
kle serdeczne przyjęcie. 


Na zawsze pozostaną w 
pamięci spotkania z Prezydentem 


Kierownik misji gospodarczej St. 
Zjednoczonych w Chinach kuomin- 


naszej tangowskich — Lapham oświadczył 


po powrocie z Ameryki, że jest prze- 
rażony straszliwym pogorszeniem, 


R. P, Bolesławem Bierutem, z mi- | które zaszło w sytuacji aprowizacyj- 
nistrem Oświaty — Stanisławem | nej. 


den samolot nie opuścił lotnisk, 


talistów i web ij 
Strajk rozpocznie się w p 

listopada i trwać będzie 24 godzi- 

ny. Weźmie w nim udział około 5 


Berlina. 


W ubiegłą niedzielę wydarzyły 
się dwie dalsze katastrofy amery- 


iątek 12 położonych w zachodnich sektorach 


Skrzeszewskim oraz z wybitnymi u- 
czonymi polskimi". 


Polsce wyższe uczelnie i instytu- 
ty naukowo - badawcze. Skala ba- 


| 


Włókniarze zapowiedzieli nowe 


órnikó w 
(rekr francuskich ogłosił komunikat, w 


akcji depresyjnej ze strony rządu strajk 


bra 
milionów robotników. Nie będą 
HM udziału w strajku jedynie Niem- 
cy pracujący w biurach zarządu woj 
skowego mocarstw okupacyjnych. 


ości rządu 


związkowe zaprzeczają kategorycznie 
zez rząd i powtirzanym przez prasę 


przystąpiło do pracy. 


na powierzchni. W szybie Biver na 
2.200 górników 316 pracuje pod zie- 
mią, a 197 na powierzchni, W kopalni 
Ruchel na 13.200 górników 108 przy- 
stąpiło do pracy. W departamencie 


Loire w ciągu ostatniego - tygodnia ! kontakt z ro 


PEELA A RARE RE A 
zanotowano zaledwie 48 przystąpień 


kańskich samolotów transporto- 
wych, kursujących między Berlinem 
a strefami zachodnimi. 

pk | ŁÓDŹ. — Zarząd Główny Zw. Za- 
wodowego Pracowników Przemysłu 
Włókienniczego w ` Polsce zwołał 
nadzwyczajną konferencję, poświęco 
ną omówieniu kwestii usprawnie- 
nia i udoskonalenia dotychczaso- 
wych form zespołowego i indywidu 
alnego współzawodnictwa pracy w 
przemyśle tekstylnym. 


do pracy w szybie Dolomieux. Po ożywionej 


dyskusji, przyjęto 
doniosłe 


uchwały. Stare 
1.500 aresztowanych 


W miejscowości Henin-Lietard po- 
licja przeprowadziła liczne areszto- 
wania. Wśród aresztowanych znajdu- 
je się górnik Sirmont — były dzia- 
łacz organizacji Force Ouvriere, któ- 
ry od kilku dni przystąpił do CGT. 

Liczba górników aresztowanych 
od początku strajku wynosi przeszło | 
1500 osób. Od kilku dni aresztowa- 
nych przenosi się do Loan (departa- 
ment Aisne), żeby uniemożliwić im 

dzinami, 


12 tysięcznych kadr 
pracy, lecz osiągnięte przez 
przodowników wyniki 
trudne do osiągnięcia przez młod- 


ników, co może ich zniechęcać. 


pracy oraz aktyw robotniczy uznał 
za właściwe, by przodownicy pracy 
stali się inicjatorami doskonalszej 
formy współzawodnictwa zespoło- 
wego. . 


szych i mniej uzdolnionych pracow- 


Dlatego zgromadzeni przodownicy 


formy współzawodnictwa pracy, 


Indywidualne współzawodnictwo 
pracy obejmować będzie etapy trzy- 
miesięczne, pokrywające się z kwar- 
talnymi planami produkcyjnymi fa- 
bryk. 

We  współzawodnictwie  zespoło- 
wym zwycięża ten zespół, w którym 
przeciętna zdobytych punktów jest 
najwyższa. 

Zwycięskie zespoły otrzymują na- 


metody | grody pieniężne, które dzieli się mię- 
współzawodnictwa pracy indywidu- | dzy członków danego zespołu pro- 
ainego przyczyniły się do powstania | porcjonalnie do ilości punktów zdo- 
przodowników | bytych przez każdego z uczestników; 
tych | twórca grupy — przodownik pracy 
są bardzo 


uzyskuje premię w wysokości po- 
dwójnej przeciętnej. 

Rezolucja uchwalona w imieniu 
300-tysięcznej rzeszy polskich włók- 
riarzy stwierdza m.in. że jedyną 
drogą prowadzącą do wypełnienia 
planów wytwórczych i do przygoto- 
wania baz wyjściowych dla realiza- 
cji planu 6-letniego, jest wszechstron 
ny rozwój. współzawodnictwa pracy. 


Lapham podkreślił, że katastrofal- 
na sytuacja żywnościowa jest nie- 
wątpliwie wynikiem korupcji panu- 
jącej wśród administracji Czang- 
Kai szeka. „Nie ulega wątpliwości 
— powiedział Lapham, — że rząd 
Czang-Kai szeka stracił całkowicie 


kontrolę nad sytuacją żywnościo- 
wą”. 


Pomoc USA 
dla Kuomintangu 


WASZYNGTON (PAP). Admini- 
strator planu Marshalla — Hoffman 
— oświadczył po konferencji z pod- 
sekretarzem stahu Lovettem, że St. 
Zjednoczone udzielać będą nadal 
pomocy Czang-Kai szakowi pomi- 
mo klęski, jaką poniósł ostatnio. 


NO 
j + 


Tow. Wanda Wasilewska 


zwiedziła trasę W—Z 


Goszcząca ostatnio w Warszawie 
tow. Wanda Wasilewska zwiedziła 
wczoraj w towarzystwie Ministra 
Przemysłu i Handlu tow. Hilarego 
Minca teren budowy nowoczesnej 
arterii komunikacyjnej W-Z, intere- 
sując się żywo przebiegiem prac. 
Reportaż z trasy W-Z podajemy na 

| str. 5. 
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Fitter odszedł... 


D EMOKRACI niemieccy, gdy dziś wspominać będą rewolucję, która 
wybuchła przed trzydziestu laty, muszą gruntownie zanalizować 


przyczyny tak szybkiego zduszenia 
czych i żołnierskich. 


rewolucyjnego zrywu mas robotni- 


Nie będzie wystarczającą odpowiedzią stwierdzenie, że „cesarz od- 
szedł, generałowie zostali“, trzeba ustalić dlaczego generałowie zostali, 
dlaczego mogli spokojnie przygotowywać drugą imperialistyczną wojnę 
światową, dlaczego utorowali drogę Hitlerowi. Jeżeli nie odpowiedzą 
sobie na to pytanie, kiedyś będą musieli stwierdzić melancholijnie, że 


„Hitler odszedł, SS-mani zostali“, 


Wielka Rewolucja Listopadową wywarła olbrzymi wpływ na Niem- 
cy i Austrię. Bratanie się żołnierzy radzieckich z żołnierzami niemiecki- 
mi i austriackimi i zawarcie pokoju, przykład Rosji, gdzie lud, obaliwszy 
imperialistyczny rząd, doprowadził do zakończenia wojny, której sensu 
nie widział, stał się dobrą nauką dla całej Europy, przede wszystkim 
dia robotników niemieckich i austriackich. Oni to, przeniesieni z frontu 
wschodniego na zachodni, stali się źródłem fermentu, który doprowadził 
do zupełnego rozkładu potężnej armii imperialistycznych Niemiec. 


Z 


WYCIĘZCY pierwszej wojny światowej, nazajutrz po zakończenia 
działań wojennych przerazili się groźby rewolucji socjalistycznej na 


świecie, postanowili opanować falę rewolucyjną, stłumić ją i przywrócić 
rządy klasy kapitalistycznej. Znaleźli oni powolnych wykonawców woli 
w niemieckich działaczach prawicy socjaldemokratycznej, jak Noske 
i Scheidemann, którzy krwawo stłumili powstanie rewolucyjne, mordując 
Różę Luksemburg i Karola Liebknechta. 


Za zbrodnię pierwszej wojny światowej, wywołanej przez imperiali- 
stów niemieckich, miał zapłacić naród niemiecki tylko odszkodowaniami. 
Zadowolono się wprowadzeniem w Niemczech ustroju parlamentarnego, 
pozostawiając zarodki militaryzmu i imperializmu. Więcej nawet, poma- 
gano wydatnie w rozwoju ciężkiego przemysłu, aby rzekomo ułatwić 
Niemcom spłacenie odszkodowań, W rezultacie Niemcy szybko, nawet 
z nawiązką, mogły cdbudować się i podnieść potencjał przemysłowy, aby 
gdy przyjdzie odpowiednią chwila pokusić się o odwet na zwycięzcach. 
Mocarstwa kapitalistyczne były świadome odbudowy gospodarczej i mi- 
litarnej Niemiec, popierają ją sądząc, że uda się niemieckimi rękami znisz- 
czyć powstające w walce pierwsze państwo socjalistyczne i to na 1/6 po- 


wierzchni kuli ziemskiej, 


Rachuby polityków państw kapitalistycznych zawiodły zarówno w 
ocenie siły Związku Radzieckiego, jak i kierunku uderzenia pułków hit- 
łerowskich. Właśnie to potęga pierwszego państwa socjalistycziczo ocas 
lita ludzkość oQ barbarzyństwa taszystowskiego, 


U 


KŁADEM poczdamskim wielkie mocarstwa zwycięskie w drugiej woj- 
nie światowej zobowiązały się do zdemilitaryzowania, zdenazifiko- 


wania i zdemokratyzowania pokonanych Niemiec, aby nie zagroziły już 
pokojowi świata. Z czterech mocarstw, ekupujących Niemcy tylko Zwią- 
zek Radziecki wykonał zobowiązania, nałożone nań układem Poczdam- 
skim. Poparcie udzielane niemieckim czynnikom szczerze socjalistycznym 
demokratycznym i postępowym oraz planowe niszczenie ośrodków fa- 
'szystowskich umożliwia przebudowanie tej części Niemiec w duchu poko- 
34 Jia" PETE , a « ro 


ju i postępu. o i 
Inaczej w strefach zachodnich. 


mi ma 


Ey 


” przemówieniem Byr: 


nesa, wygłoszonym 6 września 1946 roku w Stuttgardzie akcja protego- 
wania Niemiec imperialistycznych, Niemiec edbudowywanych przez hitle- 
rowoów, przez sprawców drugiej wojny światowej, znalazła swój dotych- 
czasowy szczyt w planie Marshalla. W strefach zachodnich nie tylko nie 
nie uczyniono, aby zdemokratyzować Niemcy, ale przeciwnie utrzymuje 
się i popiera odbudowę i nawet rozbudowę przemysłu, na którego czele 
stawia się b. hitlerowców zlekka polakierowanych denazifikacją. Hitler 


odszedł, ale hitlerowcy zostali. 


I znów rządy kapitalistyczne znalazły posłusznych wykonawców swej 
woli w prawicowych socjalistach, tym razem spod znaku Schumachera, 
którzy mają niedopuścić czynników rewolucyjnych do głosu. I znów pra- 
cują sztaby Niemiec hitlerowskich, jak po 1918 roku pracowały bez prze- 
szkód dawne sztaby wilhelmowskie. I znów. międzynarodowe koncerny 
„opracowują plany rozbudowy ciężkiego przemysłu niemieckiego. I znów 
odradza się duch odwetu. I znów bezwzględnie tłumione są wszelkie prze- 
jawy myśli postępowej w Niemczech Zachodnich, 


W TRZYDZIESTĄ rocznicę rewolucji niemieckiej, postępowcy nie- 

mieccy muszą zdać sobie sprawę z tych wszystkich przyczyn, które 
pozwoliły na odrodzenie militaryzmu i imperializmu niemieckiego. Leży 
to w interesie zarówno pokoju światowego, jak i samych Niemiec, 


„Będziemy budować jedność mło- 
dzieży wszystkich krajów, wszyst- 
kich ras, wszystkich barw skóry, 
wszystkich narodowości, wszyst- 
kich wyznań.., aby usunąć wszel- 
kie ślady faszyzmu z ziemi, aby 
wybudować głęboką 4 szczerą przy- 
jaćń międzynarodową między luda- 
mi świata, aby utrzymać sprawie- 
dliwość $ trwały pokój, aby usunąć 
nędzę, marnotruwstwo i bezrobocie”. 

'Tak ślubowali delegaci 64 naro- 
„dów, reprezentujący ponad 30 mi- 
lionów młodzieży ze wszystkich czę 
ści świata, na wielkim, Międzyna- 
rodowym Zjeździe w Londynie. 
Zjazd ten powołał do życia 10 li- 
stopada 1945 r. Światową Federa- 
cję Młodzieży Demokratycznej. Od 
tego czasu 10 listopada obchodzo- 

"ny jest jako Światowy Dzień Mło- 
dzieży, pod naczelnym hasłem, wi- 
dniejącym na emblemacie Federa- 
cji: „Młodzieży! Łączmy się w wal 
e o trwały pokój". 

Postępowa młodzież polska ob- 
chodzi w tym roku międzynarodo- 
we święto, po raz. pierwszy w wa- 
runkach całkowitego zjednoczenia 
organizacyjnego i ideologicznego. 

„Idziemy w bratnim sojuszu # 
bohaterską młodzieżą Związku Ra- 
dzieckiego. Idziemy w jednym sze- 
regu z młodzieżą krajów demokra- 
«cji ludowej. Jesteśmy solidarni z 
młodzieżą wszystkich krajów, wal- 
czącą przeciw imperializmowi i re- 
akcji, o wolność i lepszy świat — 
głosi deklaracja ideowo - progra- 
mowa ZMP. 


„Tdzłemy w milionowych szere- 
gach Światowej Federacji Młodzie- 
ży Demokratycznej, pragnąc zacie- 
śnienia więzów przyjaźni i współ- 
pracy z młodzieżą postępową świa- 
ta, w walce o trwały pokój i swo- 
bodny rozwój narodów”. 

Nigdy jeszcze w historii młodzież 
nie posiadała tak potężnej, jak obe- 
cnie, międzynarodowej organizacji, 
która zrzesza dziś pięćdziesiąt mi- 
lionów młodych. Idea utworzenia 
Światowej Federacji Młodzieży zro- 
dziła jsię podczas ostatniej wojny, 
gdy młodzież demokratyczna krwa- 
wiła na wszystkich frontach świa- 
ta.w walce z faszyzmem i w tej 
walce pojęła, że tylko zjednoczona 
potrafi zniszczyć faszyzm do końca 
i utrwalić po zwycięskiej wojnie— 
pokój. Wyrazem tego było już w 
1942 r. powołanie przez przedstawi- 
cieli 30 narodów — m. 'in. Zwłązku 
Radzieckiego, Anglii, Francji, Pol- 
ski — Światowej Rady Młodzieży, 
która wydała odezwę „do wszystkich 
młodych żołnierzy, marynarzy, lot- 
ników, partyzantów, robotników i 
chłopów, walczących i pracujących 
dla zwycięstwa Narodów  Zjedno- 
czonych*,  zagrzewając ich do 
zjednoczenia się w imię wolności, 
sprawiedliwości i pokoju. 

Rzecz jasna, że toczona obecnie 
przez Swiatową Federację Młodzie- 
ży Demokratycznej walka o postęp, 
pokój i sprawiedliwość, rozgrywa się 
w starciach z imperialistycznym ka 
pitalizmem. Zrozumiałe jest, że w 
tej walce, w jednym szeregu stoją 


do naszych organizacji, posługując 
się przy tym kłamstwem i podstę- 
pem. 


„Perspektywy* dywersji 


W lutym 1947 r. w broszurze za- 
tytułowanej „Perspektywy walki“ 
Zaremba przyznaje szczerze, że ce- 
lem jego grupy musi być opano- 
wanie przy pomocy swoich agentów 
masowej organizacji politycznej, ja- 
j ką jest PPS. Jeden z ludzi Zarem- 
| mówi o tym jeszcze wyraźniej: 


a ry 


„Nie tworzymy zwartej or- 
ganizacji, jak to miało miejsce 
w czasie okupacji i tuż po wy- 
zwoleniu — mówi na odprawie 
wtajemniczonych renegacki 
konspirator — ze względu na 
głęboką formę konspiracji, ale 
będziemy utrzymywać luźne 
kontakty, aby drogą propa- 
gandy, agitacji, inspiracji od- 
działywać na PPS, nadając jej 
kierunek zgodny z naszymi 
założeniami. Będziemy dążyć 
do tego, aby po uzyskaniu od-\ 
powiednich wpływów doko- 
nać rozłamu w PPS, jakiego 


W walce przeciwko naszej Partii 
WRN chwytał się najbardziej obłud 
nych metod. Usiłuje on przeniknąć | 


dokonał Mikołajczyk w Stron- 

nictwie Ludowym.“ 

W jaki sposób realizowano kon- 
cepcje opanowania naszej Partii 
mówi również list jednego z kon- 
spiratorów do kierownictwa WRN-u. 


„Muszę podzielić się z Wa- 
mi moją radością, że myśl 
moja utworzenia komórek w 
dzielnicach PPS udała się i da- 
ła nadzwyczajne rezultaty". 


Czyj obstalunek wykonują roz- 
bijacze PPSu, podrzucający kukuł- 
cze jajka w dzielnicach PPS? Od- 
powiedzi na to dostarczy nam cy- 
towane już w poprzednim rozdzia- 
[e sprawozdanie WIN-owskiej Izby 
, Kontroli na gnarzec 1946 r. 


| 
„PPS, grupa WRN po wej- 
ściu do PPS z końcem grud- 
nia 1945 r., zaczęła realizować 
swe zamiary i przeprowadzać 
pracę organizacyjną." 


„Niezależna PPS* , 


1 

| Podziemna grupa WRN weszła w 
| skład Komitetu Porozumiewawcze- 
go stronnictw podziemnych pod 
nazwą „Niezależnej PPS“. Wystar- 
czy jednak zanalizować taktykę tej 
grupy podczas referendum oraz pod- 
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Zramolały podżegacz wojenny Churchill, w swych przemówieniach 


oddaje tak zw. „cywilizację zacho dnią* pod opiekę Amerykańskiej | rów. 


bomby atomowej 


Rys. Jerzy Zaruba 


W marszu do prezyszłości 


MWiodzirmierz 


postępowi młodzi obywatele Związ- 
ku Radzieckiego i krajów demokra- 
cji ludowej wraz z młodzieżą de- 
mokratyczną, gnębioną przez kapi- 
talistyczne ustroje państwowe, wraz 
z najbardziej krzywdzoną i prze- 
śladowaną przez imperializm mło- 
dzieżą kolonialną. R 

Nic też dziwnego, że światowy 
kapitalizm, dąży wszelkimi środka- 
mi bezpośrednio i pośrednio, aby 
isparaliżować jednolite działania 
$FMD, widząc w nim równie groź- 
nego dla siebie wroga, jak w jed- 
ności iatowego ruchu zawodowe- 
go. 
Stosunek podżegaczy wojennych 
do Federacji świadczy najlepiej o 
jej sile i wartości. Kapitaliści an- 
glosascy,a wraz z nimi zachodni wa 
sale imperializmu, odmawiają dele- 
gatom na międzynarodowe konfe- 
rencje Federacji wiz 1 paszportów, 
Oni również usiłowali stworzyć in- 
ną „konkurencyjną“ międzynarodo- 
wą organizację młodzieży. 

Jak zwykle w tej rozbijackiej ro- 
bocie, imperializm nie zawsze dzia- 
ła jawnie i bezpośrednio, lecz posłu- 
guje się socjal -demokratycznymi 
szermierzami „trzeciej siły“. Taką 
trzecią czy drugą: „siłą“ miał się 
stać na terenie młodzieżowym utwo 
rzony przez oportunistycznych dzia 
łaczy socjal-demokratycznych, „Mię 
dzynarowy Związek Młodzieży So- 
cjalistycznej”. Mimo jednak popar- 
cia międzynarodowego kapitału, 
MZMS — stał się praktycznie taką 
samą bezsiłą, jak i „trzecia siła”, 


Dzięciofowski 


montowana przez pana Bluma i po 
dobnych mu „socjalistów“. , 

Bezskuteczna okazała się dywer- 
sja imperializmu, usiłującego roz- 
bić SFMD. Szeregi Federacji rosną, 
a wyrazem siły zjednoczonej w wal 
ce o pokój i sprawiedliwość postę- 
powej młodzieży świata, była impo- 
nująca Konferencja Młodzieży Pra- 
cującej, która z udziałem delega- 
tów z 46 krajów obradowała w sier 
pniu rb. w Warszawie. 

Uczestnicy Konferencji — młodzi 
ludzie różnych narodowości i ras, 
dali świadectwo, że walka z impe- 
rializmem trwa, a program zawar- 
ty w rezolucjach Światowego Zjaz- 
du Młodzieży w Londynie w 1945 r. 


” 
i w Statucie Federacji; jest nieustę- | osiagnęła nakłady dzienne 1.132.749 
pliwie wykonywany przez młodych | egzemplarzy, zaś tygodniki nakłady 


całego świata. Nic nie straciły na 
żywotności wytyczne programowe 
SFMD — mówiące o pracy nad u- 
mocnieniem pokoju, nad odbudową 
i demokratyzacją świata, o rozwo- 
ju międzynarodowej współpracy i 
przyjaźni młodzieży, wolności dla 
wszystkich narodów, wyzwoleniu lu- 
dów kolonialnych, zaspokojeniu po- 
trzeb młodzieży w dziedzinie praw 
politycznych, prawa do pracy, nau- 
ki, zdrowia i wypoczynku, o zapew- 
nieniu równego startu dla młodzie- 
ży. 

Młodzież polska, zjednoczona w 
ZMP, opierająca swe działanie na 
ideologii marksizmu - leninizmu, 
widzi w masach postępowej mlo- 
dzieży świata, potężnego sojusznika 
w marszu do przyszłośći, 


|'sprawozdanie „Izby Kontroli", 


„f Na prawo od Mikołajczyka 


ki Mikołajczyka, Zaremba 1 Pu- 
żak dochodzą do przekonania, £8 
należy dążyć do porozumienia i d% 
ścisłego współdziałania z PSL. 

Na zebraniu kierownictwa WRN „Bardzo się ucieszyłem pisze 
w czerwcu 1946 r. w obecności Pu-i Zaremba do Szturm de Sztrema 24 
żaka, Szturm de Sztrema, Dzięgie-| marca 1946 roku — że Król (Żuław” 
lewskiego i Misiorowskiego, oma- | ski), tak dobrze się czuje i gotów 
wiano sprawę stosunku WRN do, podać rękę Cesarzewiczowi (Miko* 
referendum. Referował Pużak. Wy- | łajczykowi). Byłoby to wielkie świę” 
sunięto wówczas trzy koncepcje: to w rodzinie.* 

1) głosować demonstracyjnie, wpi-| Było to rzeczywiście święto W 
jsując na kartki odpowiednie hasła dobranej rodzince reakcyjnej, 77 
(propozycja Pużaka), decko-sanacyjnej. 


2) odpowiadać na wszystkie trzy 
„pytanie — nie (druga propozycja 
Passeio u FAM ad PEN 


Pużaka), 
| 3) głosować jak nakazuje Mikołaj- 
NOWA ERA W DZIEJACH 

LUDZKOŚCI 


czyk (propozycja Dzięgielewskiego). 

Po dłuższej dyskusji nad pierw- | 
szym i drugim projektem kierow- ! 
nictwo grupy renegatów postanowi- 
ło uznać za najwłaściwszy wniosek 
— trzeci, t.j. głosować za Mikołaj- 
, politycznie stał na stanowisku NSZ Najlepsze pióra radzieckie, naj” 
(trzy razy—,nie'), a Dzięgielewski— , wybitniejsi pisarze, literaci i dzien 
ina stanowisku mikołajczykowskie- | nikarze omawiają na łamach prasy 
go PSL — jeden raz „nie“. wydarzenia o światowym, histo” 
Mikołajczyk z kolei znalazł wspól- į rycznym znaczeniu, łączące się 
ny język z WIN-em za pomocą jed- | ściśle i nierozerwalnie z rocznicą 


czas wyborów do Sejmu, aby odpo- 
wiedzieć sobie na pytanie, czy gru- 
pa ta była rzeczywiście „niezależ= ; 
na“. | 


czykiem. 
Jak z powyższego wynika, Pużak 


‘nego „nie“. Tak więc dyskusjaj „.. "SA £ m: 
wśród „niezależnych socjalistów" to= Wielkiej Socjalistycznej Rewol ć 
czyła się w około tego, czy poprzeć | cji Listopadowej. Znakomity p! 


stanowisko NZ, czy WIN i naj ż6 
Tak wyglądała polityczna niezależ- 


ność „Niezależnej PPS“. 
Przed wyborami do Sejmu ukaza- 


sarz Ilia Erenburg podkreśla, 
republika radziecka nigdy nie za" 
pomniała o swych pierwszych ślu* 


i Heheh Ą de WIN bowaniach, strzegąc ponad wszyst* 
ana przez » i . 
piim ri z PP, nosząca | KO pokoju i stwierdza na łamach 


prowokacyjny podpis: Centralny | moskiewskiej „PRAWDY“: 
Komitet PPS. W ulotce tej WIN o- 
strzega, że pójście do wyborów w 
bloku z innymi partiami demokra- 
tycznymi może mieć „fatalne na-| 


Przed 31 laty w ponure dni pół* 
nocnej jesieni, kiedy nad światem 
unosiła się krwawa mgłą wojny» 
śmiali i prawi ludzie zapoczątko* 


stębstwa* dla PPS. „Niezależna | k pe ko” 
PPS“, jak przystało usłużnym loka- | s nową erę w dziejach ludz 
jcm sanacyjnych mocodawców, wy- m 
konuje posłusznie politykę WIN-u. | Pierwszymi słowami, z jaki 


zwrócili się pierwsi ludzie ra- 
AB WENCOW: W romocz, dzieccy do innych narodów, były 


naszej Partii natychmiast rozpoczę- słowa pokoju — z tymi słowy ro” 
li kampanię przeciwko udziałowi dziła się republika, Ale na- 
PPS w bloku demokratycznym. „W | dy taa ilne i nię było mię” 
sprawie koncepcji wspólnego bloku | pzd mecza ccc 
wyborczego WRN zajmuje stanowi- l koja: «wapietey srati iedzieli no” 
sko zdecydowanie negatywne* — ra=- wą 

portuje ,z triumfem szpiegowskie wojną. 

Młoda republika musiała same 
stanąć w obronie sprawy ludzko- 
ści, losu dzieci, losu wieku. Wiele 
kosztowało to i krwi i potu oras 
łez, bezgranicznie wiele wyrze” 
czeń. Drapieżcy chcieli xdeptać 
słabą jeszcze republikę, zatopić 
we krwi przyszłość. Pamiętając 
że „rewolucji nie można przyni 
na bagnetach*, sądzili, że rewo* 
lucję można przebić bagnetami. 


Niechaj pan Churchili zadume 
się nad swoją przeszłością. To 0m 
przypuszczał szturm do Piotrogro" 
du, on groził Orłowi. Dziś krzyczy 
on obłudnie o niebezpieczeństwie» 
które zawisio rzekomo nad Liver” 
poolem i Manchesterem. On wpro” 
wadził „kordon sanitarny“ nê 
przedmieściach Piotrogrodu, pA 
Mińskiem. Dziś opłakuje „utratę 
Wrocławia i Tirany. Krwią komi” 
sarzy baku usiłował on scemen* 
tować swe imperium koionialnee 
Dziś patrzy na zmierzch imperia* 
lizmu brytyjskiego. 


Pan Churchill znalazł naśladow” 
ców: Hitier posadził „krzyżowców 
na tanki, zaopatrzył ich w dosko* 
nałe miotacze ognia. Najlepiej po” 
znaje się ludzi w nieszczęściu * 
na imieninach wszyscy są mili, * 
na weselu wszyscy są bohaterami» 
jak mówi przysłowie rosyjskie. TO 
samo można powiedzieć również 
o narodach. W latach najcięższych 
doświadczeń naród radziecki wy” 
kazał swą siłę duchową. -Urato” 
wał on nie tylko siebie — ocalił 
pokój. Drapieżcy otrzymali dobrá 
naukę. 


Nie jest rzeczą przypadku, %0 
Amerykanie usadowili się w Gren- 
landii. Wyłożyli oni miliony, aby 
rozbić kiasę robotniczą Francjk 
Ale na próżno wyrzucili pieniądze: 
w zaciętej walce zespoliła się je” 
szcze bardziej klasa robotuicz? 
Francji. Najsilniejsza partia teg? 
kraju — partia komunistyczna 
ogłosiła uroczyste oświadczeni% 
które głosi: „naród francuski nie 
będzie nigdy walczyć ze Zw. Re” 
dzieckim*, 


Drapieżcy amerykańscy nie żało” 
wali dolarów ma obłaskawieni* 
Włoch. Ale Włochy mie poddał/ 
się. Kiedy kamienie Rzymu zbro” 
czyła się krwią Togliatti'ego, 20% 
się, i te kamienie rwały się do bo” 
ju. 


Nie trudno pojąć dlaczego dr2” 
pieżcy amerykańscy marzą © W 
nie. Przeraża ich rozwój ludzko” 
ści, wzrost świadomości w 
jach, gdzie panuje jeszcze wyzy5% 
człowieka przez człowieka, przer?” 
ża ich wzrost dostatku, kulturf' 
sił Zw. Radzieckiego, przeraó% 
ich nadchodzący dzień, który przed 
31 lat rozpoczął się ma brze 
Newy. ; 


Okazało się w końcu, że „nieza- 
leżni socjaliści“ byli zależni od Mi-! 
kołajczyka, a Mikołajczyk z kolei 0- 
kazał się zależnym od przedstawi- 
ciela pewnej ambasady, która po- 
tem pomogła mu uciec z Polski. 


Idylliczna przyjaźń pomiędzy Mi- 
kołajczykiem, a ` kierownictwem 
WRN-u raz tylko i na krótko uległa 
zmąceniu. Po kilku obłudnych, an- 
tysanacyjnych frazesach, głoszonych 
przez  mikołajczykowską „Gazetę 
Ludową“, Pużak dostał wręcz ataku 
wściekłości i wyraził głębokie obu- 
rzenie, że „Gazeta Ludowa“ ośmie- 
liła się pomawiać sanatorów o spo- 
wodowanie śmierci Sikorskiego. Pu- 
żak protestuje przeciw temu i wy- 
stępuje w obronie honoru sanato- 


e Z OZ O O O O WE 


W liście z czerwca 1946 r. Pużak 
strofuje Mikołajczyka za jego rze- 
komy oportunizm w walce z demo- 
kracją ludową. „Cała jego, t.j. Miko- 
łajczyka, taktyka obraca się koło 
obrony, a w tej obronie jest za du-| 
żo, aż do przesady tłumaczenia się, 
za okres londyński.* Pużak wolał-; 
by, żeby Mikołajczyk przeszedł od 
„Obrony“ do ostrzejszego ataku na 
demokrację ludową. 


Pomimo zastrzeżeń co do takty- 


Rada Nadzorcza „Czytelnika“ 


W dniu 9 bm. odbyło się zebranie 
Rady Nadzorczej Spółdzielni Oświa- 
towo-Wydawniczej „Czytelnik“ pod | 
przewodnictwem tow. min. Adama 
Rapackiego. 

Tow. prezes Jerzy Borejsza, wo- 
bec powołania do pracy . partyjnej, 
ustąpił z zajmowanego dotąd stano- 
wiska, składając sprawozdanie z do- | 
tychczasowej działalności. 


Prasa codzienna Czytelnika“ 


1.983.645. 

Kluby książki i Tygodniowa Bi- 
blioteka Obiegowa rozwijają się co- 
raz bardziej. 

Ogólna liczba członków „Czytel- 
nika“ osiągnęła 58.108, zaś kół 1.632, 
z tego 55 proc. kół wiejskich. Ilość! 
bibliotek ruchomych osiągnęła licz- | 
bę 432. Ilość punktów obsługiwa- 
nych przez książki 1519, 

Rada Nadzorcza powołała tow. 
Jerzego Borejszę na sekretarza ze- | 
neralnego Prezydium i pozostawiła ; 
mu dotychczasową funkcję przewod | 
niczącego Komitetu Budowy  „Do- 
mu Słowa Polskiego“. 

Na Prezesa Zarządu Głównego 
powołany został tow. Jerzy Pański, | 
zaś na naczelnego dyrektora tow. 
Zofia Dembińska. 
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Poseł Argentyny 
złożył Prezydentowi RP 
listy uwierzytelniające 


W dniu 9.X1.1948 r. poseł nadzwy- 
bliki i minister pełnomocny Repu- 
Pan Argentyńskiej w Warszawie, 

Martin Luis Drago złożył Pre- 
dydthitowi RP listy uwierzytelnia- 
ące. 

W uroczystości złożenia listów 
zal udział: sekretarz generalny 
dy Z — ambasador Wierbłowski, 

"rektor protokółu dyplomatyczne- 

= Gubrynowicz, szef kancelarii 
vnej Prezydenta RP — minister 
wa 


G 


dyrektor gabinetu Prezyden- 
RP Górska oraz członkowie po- 
go w Warsza- | 


ARROW. | 
Krajowa parada działaczek PPR 
We wtorek dnia 9 bm. od- 


zelstwa argentyńskie, 
wie, 


. była się w Warszawie ogólnokra- 


wa narada działaczek PPR, która 
dziła ponad 700 delegatek z 
całego kraju. Referat polityczny | 
Wygłosił tow. gen. Zawadzki, czło- 
nek Biura Politycznego KC PPR. O 
zadaniach ruchu kobiecego w świetle 
uchwał sierpniowego plenum KC 
R mówiła kierowniczka wydzia- 
kobiecego KC PPR tow. Orłow- 


Na zebranie przybyła, serdecznie | 
Witana, znana pisarka, Wanda Wa~! 


Delegaci ZMP 
powrócili z Moskwy 


Dnia 9 bm. powróciła do Warsza- 
Wy po dwutygodniowym pobycie w 
Moskwie delegacja Związku Miło- 
dzieży Polskiej, w składzie: przewod 
niczący Zarządu ZMP —'gen. Janusz 
Zarzycki, wiceprzewodniczący 4MP į 
— Jerzy Morawski oraz sekretarz ' 
generalny ZG ZMP — Lucjan Mo-, 
tyka. | 

"Gen. Zarzycki podkreślił w roz-' 
mowie z przedstawicielem PAP, że; 
reprezentanci Związku Młodzieży , 
Polskiej przyjmowani byli bardzo. 
serdecznie przez członków  Prezy-, 
dium Centralnego Komitetu Kom- 
somołu oraz Centralnego Komjtetu , 
Antyfaszystowskiego w Moskwie. 


Dwie nowe szkoły ZMP 


W ramach szkolenia aktywistów 
ZMP otwarto 2 szkoły organizacyj- | 
ne ZMP w Łodzi i Krakowie (w ca-. 
łym kraju jest 5 szkół tego typu). 
1 


„wygłosił przedstawiciel, Za-; 


otwarciu kurseu w Krakowie — z8- 
apee Komendanta Wojewódzkiego 
Komendy SP kpt. Morawski. Pe 
azęóci oficjalnej odbyły sią wystędy 


artystyczne uczniów szkół. 


Teatr Obrazcowa w Warszawie 


Z okazji Miesiąca  Pogłębienia!: 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej w dn. | 
9 bm. przybył do Warszawy od daw 
na zapowiadany zespół słynnego 
Państwowego Teatru Kukiełkowego 
w Moskwie, którego twórca i kie- 
rownik — S. W. Obrazcow bawi od 
kilku dni w Warszawie. 


710 proc. w „Paławaga” 


W Państw. Fabryce Wagonów 
„Pafawag* we Wrocławiu pierw- 
sze miejsce i największą wydajność 
(110 proe. normy) za wrzesień uzy- 
«kał składacz Alfred Kuracz. 

Ob. Kuracz jest jednym z inicja- 
torów współzawodnictwa, nie tylko 
na swoim odcinku, ale w całej fa- 
bryce i już od kilku miesięcy wy” 
konuje po kilkaset procent normy. 
Zarobki ob. Kuraczą we wrześniu 
wyniosły 57.364 z. 

Drugie miejsce w klasyfikacji 
wrześniowego współzawodnictwa 
„Patawagu* zajął spawacz, ob. Ta- 
tarowski, który wyrobił 702 proc. 
mormy, zarabiając 54.991 zł. 


Białystok otrzyma gaz 


BIAŁYSTOK. Na naradzie gospo- 
darczej Zjednoczenia Energetyczne- 
go w Białymstoku zatwierdzono pro- 
jekt budowy gazowni, która będzie, 
zasilać gazem cały Białystok (15 tyż. 
odbiorców). Koszt budowy | 
wyniesie 400 miln. zł. 


W nestępotwie wojny liczba siek] 
pozbawionych obojga lub jednego 3 
rodziców doszła w Polsce do półtor a | 
milione, co stanowi 20 proc. ogólnej 
slości dzieci. Znaczna ich część potrze 

pomocy, co stwarza poważny 

Problem. Dlatego też odbywający się 

we wszystkich krajach Ty- 
dzień Dziecka - Sieroty Wojennej 
miajduje u nas szczególny oddźwięx. 
- Dziesiątki tysięcy dziec pozbawio- 
Rych opieki rodziców pozostaje pod 
całkowitą opieką organizacji społecz- 
nych. Około 50 tys. sierot UmIeszczo- 
nych jest w Domach Dziecka wzglę 3- 
nie w zakładach wychowawczych dla ! 

y w wieku 16—18 lat. 

W rodzinach zastępczych znajduje 
alg obecnie około 70 tys. dzieci, 


Na nowym etapie rewolucji społecznej 
tworzymy nowe formy współzawodnictwa 


Przemówienie tow. wicemin. Szyra 
na Kongresie Górników w Sosnowcu 


Dopiero w toku socjalistycznej przebudowy kraju za- 
chodzą głębokie miany świadomości 
Naczelna PPS i Plenum KC PPR wytyczyły drogę do no- 
wego etapu naszej rewolucji społecznej. Ten nowy etap 
musi się wyrazić nowymi formami rozwoju ruchu współza- 
wodnictwa pracy. Całe życie gospodarcze musi być uregu- 
lowane, jak dobrze pracujący mechanizm. To jest rewolu- 
cyjna zmiana, która spowodowała konkretne w Polsce 
i konkretne w przemyśle węglowym wielkie rewolucyjne 
zmiany w organizacji produkcji, 

— Pozdrawiam w imieniu Rządu | pjsnąć z techniki maksimum tego, co 


II Kongres Związku Zawodowego| można z niej wycisnąć.“ 
Górników. Pozdrawiam Górników, j 


którzy pierwsi wyłonili spośród sie- Tr 


zasadniczė 
bie człowieka, którego imię złączo- 


| wodnietwa pracy — częste odrywa- technicznych, tow. wicemin. Szyr/ 
społecznej. Rada inie się przodowników pracy od resz- | podkreślił, że prawidłowy system | 


„ŻY załogi. Brak powiązania pomiędzy płac musi uwzględnić 3 elementy: 
organizacją współzawodnictwa pra- 


Truman na Florydzie 


szykuje „zmianę warty” 
w rządzie USA 


ita NOWY JORK (PAP). Prezy= 
|tapu naszej rewolucji społecznej. ścią składową nowego planu musi Gent Truman udał sią na 2-tygod- 
; Ten nowy etap musi się wyrazić no- być praca całej załogi, a przede | niowy pobyt do Keywest (Floryda). 
wymi formami rozwoju ruchu współ- | wszystkim narad technicznych i wy-| Towarzyszy mu pełny sztab jego 
zawodnictwa pracy. Są cechy ujem- twórczych. najbliższych doradców. Powszechnie 
ne dotychczasowego ruchu współza-. Mówiąc o zagadnieniu płac i norm | oczekuje się, że w czasie pobytu na 
Fiorydzie prezydent Trunan poweż- 
mie m. in. decyzję w sprawie za- 
;powiadanej już A. pewnego czasu 
a re e 1) płaca musi odpowiadać kwali-| reorganizacji rządu USA 
cy a kierownictwem nicznym, a fikacjom danego robotnika, 
'następnie — w całej Polsce, we) 2) musi uwzględnić cięższe h kapao pg nt e pegele: 
wszystkich gałęziach przemysłu uwi ; runki pracy, |kuje się udzieienia dymisji podse- 
,doczniły się tendencje do traktowa-| 3) system płac musi odpowiadać | dee okr zyk mi- 
jmia współzawodnictwa jako wyścigu zasadzie, że płaca ma być bodźcem | Ślóttówi obrony ażrodowiń — Fore 
sportowego, a przodowników pracy, |do wydajności pracy. Musi być sto-| restalowi. ministrowi pów — Roy* 
|jako gwiazd sportowych, do pomija- sowana zasada: za równy wysiłek —| zljowi min. lotnictwa — Symming- 
‘nia zasadniczej sprawy — masowe- równa płaca, za równą wydajność — Jondal Mówi się również o możli- 
igo rozpowszechnienia współzawod- | równa płaca. wości Że ike min. skarbu — 
nictwa zespołowego, w którym prze | Stalin tak mówił na I-szym Kon-| Snydera i min, handlu — Sa a 
dujące zakłady pomagają słabszym gresie Stachanowców w ZSRR: kę x z mate = 
zakładom. „Bez norm techni "ni + wow ną WEA Y. 
cznym nie jest MO- | wj zmiany na stanowisku min, epra- 


ne jest dotąd z historią współzawod- 
nictwa pracy w Polsce, z historią 


probłemy pracy 


Pierwszą i zasadniczą formą orga- 


walki o nowa świadomość społeczną, ! nizacyjną, w której wyraża się no- 


o socjalizm w Polsce — nieodżało- 
wanej pamięci górnika Pstrowskie- 
go. Pozdrawiam Górników kopalni 
„Zabrze — Wschód", którzy rzucili 
hasło walki o przekroczenie planów 
produkcyjnych dla uczczenia Kon- 
gresu  Zjednoczeniowego, — tymi 
słowami rozpoczął swe przemówie- 
nie tow. wicem. Szyr. 


Przemysł węglowy przekracza plan 
produkcji regularnie co miesiąc. w 
TIT kwartale osiągnięto 103,6 proc. 


przedwojennej produkcji 1938 r. za- cjalistycznej 


| 


wy stosunek do pracy jest współza- 
wodnictwo pracy. 


Drugim pcoblemem jest nowa, ja- 


kościowo różna dyscyplina pracy. 


nowa forma organizacji 


Trzecim takim problemem jest 
systemu 
płac i nowy stosunek do norm tech- 
nicznych produkcji. \ 


W całej Polsce są jeszcze wielkie 


siły kapitalistyczne i one mają swój 
wpływ także i na świadomość mas 
pracujących. Dopiero w toku so- 
przebudowy w kraju 


W systemie masowego zespołowe- | Wa gospodarka planowa. Technicz 
go współzawodnictwa można  wi- | keno or» to wielka zdaloiąca siła, 
dzieć co przeszkadza w podciągnię- | "*0Ta organizuje w produkcji szero- 
as © |kie masy robotników wokół przo- 


ciu się wszystkich w zarobkąch i wy|. . 
dajności pracy. Zespoły ws półzawod | TUjacych elementów klasy robotni- 


niczące widzą to, podnoszą krzyk o, Cei“. 
„usuwanie tych przeszkód. Ten krzyk 


j f * 
jeszcze jest za słaby. midias pe ew ppan 


elementu zasadniczego w kształto- 
waniu stosunku robotnika do pracy 
było dotąd poważnie zaniedbanę. Za- 
gadnienie płac i norm musi objąć 
zarówno w dyskusjach jak i w sy- 
stematycznej pracy i studiach, tysią- 
ludzi, aktywistów związkowych, 


W 1948 r. uruchomimy 
utajone rezerwy 


W całym polskim przemyśle mamy 
olbrzymie rezerwy produkcyjne. No 
wy stosunek klasy robotniczej do pro 
dukcji ma nam te rezerwy ujawnić ce 


wiedliwości, spraw wewnętrznych, 
rolnictwa, pracy, marynarki i pocz- 


Przypuszcza się, że zmiana rządu 
USA nastąpi w dn. 20 stycznia 


| Obecny system płac w Polsce jest| 1949 r. w dniu rozpoczęcia kaden- 
zły. Należy stwierdzić: zagadnienie | CJ! Prezydenta Trumana. 


Kryzys w austriackiej 
partii socjalistycznej 
WIEDEŃ (PAP). Rozpoczynający 
się w dniu 10 bm. kongres socjali- 


i zmobilizować. Przez uruchomienie rady” zakładowe, sztaby naukowe i stycznej partii Austrii stoi pod zna- 


kiem poważnego kryzysu w łonie 


‘maju 140 proc. przedwojennej pro- | 


jo lepsze . warunki „bytowania, tym 


równo w stosunku do kopalni sta- zmienia się poglady, -nawyki i przy- 
ropolskich jak i do kopalni Ziem | zwyczajenia budowniczych socjaliz- 
Odzyskanych. Produkcja ogólna prze | n u. Dopiero w ciągu tej przebudo- 
mysłu przekroczyła w rT. 1948 już w wy zachodzą głębokie przemiany 
świadomości społecznej i ludzie po- 
dukcji przemysłowej. Nie są to osta konywują w sobie przeżytki burżu- 
teczne wyniki z roku 1948. Sądzę, ŻE | „zj; grobnomieszczańskiej w świado- 
kończąc drugi rok planu 3-letniego | R KT 
przekroczymy prawdopodobnie W| Rada Naczelna PPS i Plenum KC 
skali miesięcznej 150 proc. przedwo- PPR wytyczyły drogę do nowego e- 
jennej produkcji przemysłowej. 

Ale nie tylko przemysł ma takie | ” 
osiągnięcia, ma je również w Polsce 
rolnictwo, nasze porty, spółdziel- 


czość. | 
Obecny rok 
jest okresem osiągnięć 


W dziedzinie płacy i walki o pod- 
niesienie stopy życiowej mas pracu- 
jących rok 1948 jest rokiem poważ- 
nych osiągnięć. 

Ale zawsze przed nami jest świa- 
domość, że te miliony pracujących 
żyją dzisiaj w ciężkich, bardzo cięż- 
kich waruńkcci Tm szeteze są' ho- 
ryzonty walki o kulturę, o oświatę, 


celu 


ostrzej stoją przed nami zadania 
poprawy bytu pracujących, przez wy 
korzystania tego wszystkiego, co w 
naszych warunkach finansowych, 
technicznych ! gospodarczych jest 
możliwe. : 

W r. 1947 było wielu takich, któ- 
rzy mówili, że odrzucenie przez naś 
planu Marshalla będzie nas koszto- 
wało utratę rynków zagranicznych. 

Nasz handel zagraniczny przekro- 
czył oczekiwania. Za 8 miesięcy r. 
1948 osiągnęliśmy obrót 650 mln. do- 
larów. Do końca roku chcemy osiąg- 


rozwinęła się ożywiona dyskusja. 
Delegaci USA, Anglii, Belgii i Fran- 
cji sprzeciwili się jej przyjęciu, ar- 
gumentująe, że oznacza ona rzeko- 
mo nieuzasadnioną krytykę państw 
kolonialnych 1 postawienie ich w 
stan oskarżenia. Przedstawiciele 


Przemówienie min. Mołotowa wy- 


Uchwalenie rezolucji polskiej 
broniącej praw ludów kolonialnych 


Wielki sukces delegacji polskiej 


na Komisji Powierniczej ONZ 


PARYŻ (PAP). Komisja Powiernicza ONZ przyjęła w ponie- 
działek wieczorem 26 głosami przeciwko 10 przy 16 powstrzymują- 
cych się projekt rezolucji polskiej, podkreślającej Konieczność jak 
najszybszego uzyskania niepodległości przez terytoria sależne, oraz 
zalecającej państwom kolonialnym dokładania wszelkich starań w 

rozwoju obszarów niesąmodzielnych' = == = > 


Nad projertam ðm rezoliścji polski iej] państw koloniaiiych ` wystapiii apli w 


wywarła mowa Mołotowa 


rezerw utajonych z powodu złej or- | techniczne. 
ganizacji pracy, w roku 1949 może- Ry kolei wicemin. Szyr przechodzi | Partii. 

my wyciągnąć miliardy i dziesiątki sprawy walki ọ poprawę bytu > i 

miliardów złotych. Kluczem do roz-|mas pracujących. Hi eenygocadriczy aa m heer 
wiązania tych zagadnień jest nowy | Zagadnienie poprawy bytu nie 0-| kretarza generalnego partii Scharf- 
zryw klasy pracującej w walce o'bejmuje jedynie mieszkań, akcji s0-| tą, jak również i opublikowane 
współzawodnictwo, które musi ze- cjalnej itd. Istnieje jeszcze problem, przez niego w broszurze „Nie mogę 
*spolić z klasą robotniczą inżynierów |jak np. żywności. Budując socjalizm | milczeć” fakty, wskazujące wyraźnie 
i techników, wciągniętych do rewo- będziemy walczyć © to, aby ilość |ną zależność reakcyjnego kierowni- 
lucyjnego nurtu społecznego. Czę-jtych artykułów rosła z roku na rok. | cywa austriackiej partii  socjalisty- 
pe cznej od imperialistycznych kół an- 
glo-amerykańskich, wywołały wrze- 
nie w łonie partii i ostatnio przy- 
czyniły się do masowego występo= 
wania z partii. 


W jednym tylko” powiecie Mistel- 
bach w ciągu ostatnich dni z partii 
lonialną, wskazując na niesłychaną | wystąpiło 480 członków, m.in. sze- 
eksploatację ludności kolonialnej ii reg wyższych funkcjonariuszy par- 
surowców z tych obszarów. | tyjnych. 

Uzasadniając tekst rezolucji opó | 
gat polski dr. Lachs powiedział mi ANE ź 3 
in.: „Wiemy o iym, że pewne pań-| Komuniści zwyciężają 
stwa życzą sobie, aby obszary po- 
wiernicze wiecznie pozostały w ich) W wyberach samorządowych 
rękach. Postanowienia Karty ONZ, ) 
i dyskusją w San Francisco wyraź- 
nieistwierdzają; "że państwa s 


tych obszarów i że odpowiedzialność | ™ 
ostateczna i kontrola nad nimi spo-| ISF*WO w wyborach  samorządo- 
czywa w rękach Narodów Zjedno- | Sw. PZ" 16.119 
ń czonych. Odrzucenie tej rezolucji| * „M. 
rg CAE Ta: n 1 ZW | będzie dowodem, że żyrujemy poli-| W poprzednich wyborach w 1046 
tykował 2.4 elegat - tykę kolonialną i że nie wykonuje-|T partia komunistyczna uzyskała 
o ostro obecną politykę ko- my postanowień Karty ONZ. | 11.878 głosów. Chrześcijańska demo- 
Po dłuższej dyskusji, w której de- | kracja utraciła w tym mieście w po- 
legat polski wielokrotnie zabierał| równaniu z poprzednimi wyborami 


obronie swojej polityki, twierdząc, 
że metody, jakie stosują są najlep- 


sze. 
vPrzeciwko tym wywodom wystą- 


wanie. Wynik głosowania był nastę-; CZRĄ padło 3.414, czyli 7,68 proc. 
pujący: 26 głosów padło za projek-| Ankona jest pierwszym większym 


tem rezolucji, 10 przeciw przy 10 gło! mi i eprowadzon - 
Dewey'a dowodzi, iż większość na-; sach wstrzymujących się. tangu” era aksa ście 


Ogromne wrażenie na świecie ex rezolucję poddano pod głoso- | 7.006 głosów. Na partię komunisty- 
| 


nąć obrót w wysokości miliarda do- 
larów. 

Przez całą Polskę przechodzi hasło 
walki o wzmożoną wydajność, o 
przekroczenie planu, o usprawnie- 
nie handlu, walki © przygotowanie 
nowego, wyższego etapu w naszej 
społecznej rewolucji. 

Pizechodząc do zagadnienia różnie 
między organizacją produkcji kapi- 
talistycznej i socjalistycznej min. 
Szyr mówi: Są istotne, różnice mię- 
dzy organizacją produkcji soċjali- 
stycznej i produkcji kapitalistycz- 
nej. Dwa są zasadnicze elementy od 
różniające te dwa systemy: nowe po 
łożenie robotnika w fabryce, kopalni 


ji w hucie, nowy charakter pracy, 


nowy stosunek człowieka pracy do 
produkcji i nowy udział człowieka 
pracy w procesie produkcji 1. kontro- 
li produkcji. 

Po drugie: planowy żystem orga- 
nizacji całej produkcji, planowy $y- 
stem organizacji całej społecznej 
produkcji, który od gruntu zmienia 
stosunki produkcyjne. j 

Stalin mówił na I Kongresie Stę- 
chanowców: „U nas system maszyno 
wy nie służy do tego, aby wycisnąć 
z robotnika maksimum pracy, jak 
to jest w ustroju kapi - 
sle na odwrót, u nas ludzie winni wy 


Sieroty wojenne 
pod opieką 


państwa 


Ponad milion sierot i półsieret, pp- 
zostających pod opieką włągnej TO- 
dziny, otrzymuje zarówno w miastach 
jak i na wsi pomoc aowa W 
stacjach dożywiania, ogródkach jor- 
danowskich, dziecińcach, przedszko- 
lach i świetlicach. 

W roku przyszłym nastąpi dalsza 
wydatna rozbudowa tych p'acówex 
opieki częściowej, a więc stacji doży- 
wiania, świetlic i przedszkoli. Szczę- 
gólna u zaga położona będzie na 
wzmożenię akcji opiekuńczej wśród 
dzieci wiejskich. |. 

Tym bardziej więę aktualna staje 
się kwestia powrotu do „jrzyzny wy 
wiezionych za granicę dzieci polskich, 
które znajdą w kraju lepsz. : najbar 
dziej dla nich odpowiedni: warunki. 


głoszone z okazji 31 rocznicy Rewo- 
lucji Listopadowej, odbiło się sze- 
rokim echem w prasie całegorświa- 


Prasa amerykańska podkreśliła w 
szczególności ustępy mowy, dotyczą 
ce zagadnień międzynarodowych. 
Dzienniki przytoczyły również o0- 


rodu amerykańskiego otwarcie od-j Przyjęcie rezolucji 


bory po 18 kwietnia (wybory do par- 


w . sprawach , lamentu) dlatego też porażka chrze- 


rzuca reakcyjny i agresywny pro-; kolonialnych stanowi wielki sukces | ścijańskiej demokracji nabiera spé- 


gram Dewey'a. 

Dzienniki belgijskie podkreśliły 
zwłaszcza słowa Mołotowa, że bom- 
ba atomowa jest narzędziem agresji, 
a nie obrony i że o wykorzystaniu 
takiej broni mogą : marzyć jedynie 


delegacji polskiej, 


świadczenie Mołotowa, że klęska 
wyborcza _ partii republikańskiej 


zwyrodnialcy  faszystowscy, a nie 
przedstawiciele wolnych narodów. 


Sztandar armii demokratycznej 
na szczycie masywu Grammos 


PARYŻ (PAP). Agencja Elefterij powiewa znowu sztandar greckiej 
Ellada don że odziały gen. Mar- | armii demokratycznej. 

kosa odniosły: po kilku dniach za-; Rozgłośnia Wolnej Grecji donosi, 
ciętych walk zwycięstwo nad woj-|że ważny węzeł kolejowy środko- 
skami faszystowskimi, usuwając je| wej Macedonii — miasto Sidiroka- 
z szeregu strategicznych wzgórz w | stro znajduje się już od kilku dni 
rejonie Grammos., Na najwyższym | pod obstrzałem artylerii greckiej 
szczycie tęgo masywu od kilku dni| armii demokratycznej. 


Na_stronie 
Czego chcą oni? 


Jakże trudno dogodzić 
tym krnąbrmym Francuzom.. 
Coraz przeciw innemu 

rządowi się burzę. 


{ . Planował Schuman podnieść 
podatki i ceny, 
e ze to zniżyć płace... 
„Krzyczeli: nie chcemy. 


André miał zmniejszyć pensje, 
a zwiększyć podatki 
S i ceny... Za co z rządu 
chcieli zřobić jatki. 


Queuille zredukować myśli 
robotnikom lon, 

podwyższyć zaś podatki... 
Też mu krzyczą: woni 


; Więc Giełda, która Francji 
interesów broni, 


pyta z głęboką troską: 
~ Ach, czegóż chcą oni? 


BENEDYKT HERTZ 


cjalnej wymowy. 


Dalsze zakłady pracy 


odpowiadają na apel „Zabrza“ 


Dalsze zakłady pracy w całej Pol- 
sce deklarują — w odpowiedzi na 
apel górników przedterminowe 
wykonanie planów produkcyjnych. 
dla uczczenia zjednoczenia partii 
robotniczych, ) 

ŁÓDZ. Pracownicy rolni majątków 
i zakładów przemysłowych Państw. 
Nieruchomości Ziemskich postanowi 
li przyspieszyć wykonanie rocznego 
planu gospodarczego I wykonać or- 
kę zimową do 10 listopada b. r, 

WARSZAWA. Towarzystwo Przyja 
ciół Żołnierza postanowiło przeka- 
zać 16 kompletnych urządzeń świe- 
tllo dla wejskowych jednostek przy- 
granicznych na Ziemiach Odzyska- 
nych — jako odpowiedź na apel gór 
ników „Zabrza —— Wschód”. 

LUBLIN. Pracownicy Zjednoczenia 


Energetycznego okregu lubelskiego 
zobowiązali się przyspieszyć a. © 


fikowanie 22 wsi tego powiaty. 
RZESZÓW. Pracownicy parowozo 
wai słównej w Rzesmowie postano- 


Odbudowane mosty na Odrze 


połączyły Śląsk 


W dniu 9 bm. został otwarty most 
kolejowy na Odrzę w Nietkowicach, 
pow. Zielona Góra. Odbudowany 
most jest częścią składową wielkiej 
magistrali węglowej Śląsk — Szcze 
ci». Od dnia 10 listopada przecho- 
dzić będą tędy większe liczby pocią- 
gów dziennie do Szczecina. 

Do odbudowy zużyto: stali 288 
ton, drzewa 713 m. sześć., cementu 
281 ton. Całkowity koszt robót 'wy- 
niósł 28.531.000 zł. Dzięki zastoso- 
waniu akordowego systemu pracy i 
dzięki współzawodnictwu, prace z0- 
etały ukończone w rekordowym 


wili wykonać w listopadzie ponad 
plan naprawę 2 parowozów, 

JELENIA GÓRA. Robotnicy Pań- 
stwowej Fabryki Przemysłu Lniar- 
skiego nr, 11 „Orzeł* zobowiązali się 
wyrodukować 100.000 kg. przędzy po- 
nad plan, w tkalni ponad plan nad- 
programowo 200.000 mtr. tkaniny, a 
w reoszarmi 30.000 włókna. 

KRAKÓW. Załoga fabryki mydłę 
„Śmiechowski* w Krakowie zobo- 
wiąząła się wykonać płan roczny pro 
dukując m. in. 175 tys. kg. mydła. © 

WAŁBRZYCH, Górnicy kopalni 
„Vietoria* postanowili wykonać plan 
do 28 grudnia, dając dodatkowo 6000 
ton węgla, a robotnicy wałbrzyskich 
Zakładów 


w Papierowych z fabryki nr. ' 


2 zabowiązali się wykonać plan w ter 
minie do 15 listopada. 

SŁUPSK. Robotnicy Państw. Fa! 
ki Papy Dachowej, którzy wykonali 
plan roczny już 2 listopada, posta- 
„newili wykonać dodatkowo 150 tym 
i mtr. kw. papy. i 


—— 


ze Szczecinem 


czasie. Samą budowę rusztowāń, 
montażu i nitowanie przęsła żeglow 
nego wykonano w ciągu 42 dni. 
Również na Dolnym Śląsku został 
odbudowany wielki most na Odrze 
pod Brzegiem Dolnym, l 


Oddanie do użytku tego mostu u- 
możliwia uruchomienie odcinka ko- 
tejowego -Wroclaw — Głogów, któe 
ry jest składową częścią magistrali 

— Szczecin. A” 


Otwarcia obydwu "mostów doko= 
Raba- 


nał minister Komunikacji 
nowski, 


~ 
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Robotę WRN-owską finansował WiN 


Krawczyk i. Misiorowski obciążają odpowiedzialnością Pużaka 


Prok.: — Ja wiem, że przegraliście. j odczytać. Jest to życiorys na podsta- 
Czy oskarżony dziś widzi pewną ana|wie odręcznego pisma oskarżonego, ! 
logię waszej roboty z robotą Mikołaj-| które Krawczyk wysłał w 1838 roku | 


Nr. 310 


szę z przykrością powiedzieć na tego tym, że wyniki referendum nakazu 
współoskarżonego, który. zarzuca | ją znaczniejsze zakonspirowanie pra 
nam kłamstwo a nie ma odwagi przy cy. Pużak — stwierdza Misiorowski 


Z polecenia endeków i „Londynu“ 


WRN dawał materiały o komunistach 


czyka? 


do kapituły Krzyża Niepodległości. 


W dniu wczorajszym na procesie przywódców WRN 
sąd przesłuchał pozostałych óskarzżonych Krawczyka i Mi- 


siorowskiego, a następnie przys 


Zeznania Krawczyka i Misiorowskiego, podobnie 
przednie zeznania innych 'oskarżonych, wyjaśniają struktu- 


rę i cele organizacyjne WRN 


oskarżonego Pużaka jako przewodniczącego tej mafii. 
Na wstępie sąd przystąpił do prze-; 


słuchania oskarżonego Krawcz;ka 


è F P | 7 ie? 
Krawczyk częściowo przyznaje się do | uwaga nasa) w Częstochowie? 


zarzuconego mu czynu i do winy i 
składa wyjaśnienia. Mówiąc o swojej 
walce przeciw Gwardii Ludowej w 
1918 roku tłumaczy ją nieuświado- 
mieniem politycznym (wrócimy 
do tego zagadnienia przy prze- 
słuchaniu oskarżonego przez proku- 
ratora). Akt oskarżenia zarzuca ców 
czykowi pracę konspiracyjną do; 
czerwca 1947 roku. Jego zdaniem pra) 
ca ta zakończyła się w listopadzie 
1946 roku. Prokurator rozpoczyna py 
tania. ` 


Kontakty z „delegatem rządu“ 


Z odpowiedzi Krawczyka wy-, 
nika, że na robotę w Częstochowie! 


skierował oskarżonego w r. 1942 Pu- 


kał się w marcu 1945 roku z Zaretr- 
bą, który mu zlecił kontynuować pra 
cę w WRN na terenie Częstoch wy. 
i „utrzymać pozostałości członków 
PPS z czasów okupacji, którzy nie 
idą do oficjalnej PPS“. Zaremba — 
jak wyjaśnia oskarżony — „stawiał 
sprawę w ten sposób, że trzeba prze- 
czekać, aż się wyklaruje”. 

Prok.: — Czy oskarżony w tym cza 
sie miał kontakt z delegatem rządu 


|„u Zaremby w Krakowie,/z Żuław- 


Osk.: — Tak. ; 
Prok.: — Czy Szturm de Sztrem 
nakazywał zbierać pewne dane o sta 
nie organizacyjnym komórek PPS? 
Osk: — Raczej nie chodziło tu o 
nakaz. To była forma grzecznościowa. 
To było robione dlatego, że to jest! 
potrzebne do historii 
Prok.: — To było bezwątpienia 
grzecznie zrobione, bo ośkarżony | 
Sztrem jegt grzecznym człowiekiem, | 
Osk.: — Owszem tak, ale nie z t5-. aje chodzi o to, co kazał wam rela-|! 
tułu delegatury tylko z tego tytułu, cjonować. ; 
że był PPS-owcem. Osk.: — Wypadki. 
Prek.: Czy oskarżony wiedział 0) Prok.: — Jakie wypadki? Samocho 
tym, że Dziuba to był delegat rządu? | dowe? sej 
Osk.: — Wiedziałem. Osk.: — Nie samochodowe, ale wy 
Prok.: — Czy przychodziła w tym | pądki o charakterze gospodarczym, ja 
czasie prasa delegacka? kieś wydarzenia polityczne, kwestie 
Osk.: Była, na maszynie bita. strajków. 
Prok.: — Czy oskarżony kolporto-| Prok.: — A kwestia pewnych na- 
wał prasę przez partyjną solidar- | strojów, zwłaszcza w PPS? 
ność, dlatego, że Dziuba był z PPS?, Osk: — Też. AeA 
Osk.: — Tak jest. Dalsze odpowiedzi Krawczyka do- 
Dalej -karżony zeznaje o zebraniu | tyczą poborów. Krawczyk otrzymy- 
wał raz dwadzieścia, raz sześćdzie- 
skim i Dzięgielewskim*. Omawiano | siąt tysięcy złotych, często po pięć, 
kwestię wstępowania członków do płacił również swemu aktywowi za 
WRN do PPS. W Częstochowie | pracę (Brzozowiczowi i Błaszczyko- 
WRN-owcy mieli wejść całą grupą | wi), t 
do PPS, zgłosili się, ale po dość dłu- 
gim czasie oświadczono im, że gru- i Pużak zakazał akcji 
i je ROA być Por A antyniemieckich 
iwdualnie, kto chce może składać de 
klarację, Później na podstawie tych Prokurator zapytuje ośkarżónego 
złożonych deklaracji wiele osób je- 
dnak przyjęto". Następnie oskarżo- | 8 
ny w Warszawie spotkał Cohna lub jA Oszarżówy 
X k > ymał jakieś po. 
Sztrema i zakomunikował im (iczności zamar Kaci 
sytuacji w Częstochowie. W 1946 ro-| go zeznapia odl] 
ku pieniądze wypłacał oskarżonemu | wynika, że Pużak zidć 


Dzięgielewski, który dał mu również wojskewe nie występowały przeciw 
dyrektywy aby głosować w referen- 


tąpił do badania świadków. 
jak po- | 


i potwierdzają główna winę 


(tj. emisariuszem „kliki londyńskiej — 


fzytane je- 
y z których | 
kfaby oddziały | 


| ciorysie: walkę, 


żonego > Misiorowskiego, 
do winy i czynów zarzucanych w ak- |kę 20 tysięcy 
| cie oskarżenia przyznaje 
| wo i składa wyjaśnienia: 


idąć odpowiedzialności za swą działal- — używał pseudonimu Styczeń, 

Z treści odczytanej autobiografii | ność“, (Misiorowski ma na myśli Pu-| Na pytania obrońcy adwokata 
Krawcżyka wynika, że oskarżony w | żaka). i; Wagnera oskarżony twierdzi, że wy- 
r. 1918 służył w stopniu sierżanta w| Prokuratura przystępuje ło pytań. rażał wobec Rzepeckiego poglądy 
Zagłębiu Dąbrowskim. Oskarzagy | oto moment — to ujawniony w ; przeciwko bandytyzmowi, 
podkreśla jako zasługę w swym ży- |tym miejscu kontakt oskarżonego z : : s 

jaką prowadziły te i Rzepeckim, który był wówczas dele- | znaja tna iin 
jego oddziały z komunistami. Opisu- : gatem sił zbrojnych na kraj, oraz O- | -0WCy 
je szczegółowo, jak na wielki plac|barskim, z którym dskarżony skon-| Sąd przystępuje do przesłuchamia 
przed koszarami nadciągnęły tłumy | taktował Rzepeckiego. | SRaoó: Z więzienia zostają do» 
ludności cywilnej z czerwonymi! Prok.: — Czy oskarżonego nie dzi. | prowadzeni świadkowie Wilczyński, 
sztandarami. Tłum przybierał groźną | Wiło, że Rzepecki prosił go o urzą- | Bielicki, Błaszczyk 1 Kwiatkowski. 
postawę, Oskarżony stał niezłomnie dzenie spotkania z Obarskim i że roz: Wilczyński zeznaje na temat zebrań 
wówczas z kolegą na warcie „bagnet | mawiali wtedy na tematy prasowe? WRN w mieszkaniu Bielickiege. Na 
na karabinie, karabin odbezpieczony,| Osk.: — Traktowałem to jako przy | jednym z nich referat o odbudowie 
palec na spuście'. Dalej opisuje! jacielską przysługę. |międzynarodówki socjalistycznej wy 
Krawczyk swój aktywny udział w ma! Prokurator dążąc do wyjaśnienia głosił Pużak. O zebraniach zawiada» 
sowych rewizjach odbywanych naj- | dlaczego oskarżony doprowadził do miał go Cohn. Świadek Bielicki, w 
bliższej nocy w poszukiwaniu broni. | spotkania WiN-owca Rzepeckiego z ! którego mieszkaniu odbywały się ze 
Oskarżony nazywa to rozbrajaniem | WRN-owcem Obarskim nalega na brania WRN mówi o nich jako © 
komuńistów, wspomina, że komuni- | bliższą odpowiedź. | „spotkaniach towarzyskich" z kanap 
ści stawiali czynny opór. Wynika z| Oskarżony powiada: „Teraz mnie |kami i herbatą. Zeznania świadka są 
tego wyraźnie, że oskarżony opór ten |to dziwi, obecnie do takiego spotka- wyraźnie wykrętne i kłamliwe. Na 
łamał osobiście. Następnie opisuje | nia nie doprowadziłbym”, [zapytanie prokuratora o drugim ze- 
zajścia, w.których zginął m. in, „zna k branfu w mieszkaniu oskarżonege 
ny komunista Purman". Pogrzeb Pur | Kto finansował WRN? świadek odpowiada. 
mana był jednocześnie wielką mani- | Z dalszych zeznań okazuje sie, że | — Drugie było zwołane w wyniku 
festacją, Oskarżony w tym czasie ob- | Misiorowski wręczył Obarskiemu 20. pierwszego. A 
jął komendę nad plutonem wiezien- | tysięcy dolarów pochodzących od Rze, Prok.: — Tak więc się wam podo- 
nym, który strzegł aresztowanych po | Peckiego. Pieniądze te przyszły do o- ‚bały kanapki, że umówiliście się by 
litycznych przestępców. W dalszym Skarżonego przez łączniczkę, po za- |je jeść znów za dwa tygodnie? 
ciągu Krawczyk opisuje swój udział | powiedzi Zaremby, a Obarskiemu o- | Św.: — Zebranie fotyczyło także 
w wyprawie kijowskiej, podczas któ | Skarżony dał je celem wymiany (ban sprawy wyborów do Sejmu. 
rej otrzymał krzyż walecznych. jkmoty były nadpalone). Zaremba po-| Prok.: — Aha. Więc nie tylko ka- 

Oskarżony odpowiada następnie na | wiedział mu, że pieniądze te pochodzą „mapek... 
pytania obrony. od delegata sił zbrojnych. i Świadek Kwiatkowski przechowy- 

Prok.: — Czy oskarżony zwracał wał pieczątki do fałszowania kenm- 
się do Rzepeckiego o pieniądze? kart, dane mu przez Szturm de Sztre 

Osk.: — Tak jest, na polecenie Za- ma, skontaktował również z wymie- 
|remby. Dla organizacji WRN na wy- nionym bandytę spod Oświęcimia 
Oskarżony bory. Po rozmowie otrzymałem pacz- „Romana“, herszta bandy składającej 
dolarów zwęglonych, |się z 10 ludzi — jak twierdzi — aby 
później yi 40 tysięcy, a potgm|go namówić do ujawnienia "bandy. 
dalsze 20 tysięcy. 


Misiorowski potępia Pużaka 
* Sąd przystępuje do badania oskar- 


się Eh T | 


dum raz nie, dwa razy tak. 

Prok.: — Co mówiliście wówczas 
'o sprawach polityki? | 
| Osk: — Tylko tyle, że w przyszło- 
ści będą dążenia do utworzenia sa- 
modzielnej grupy. | 
| Prokurator zapytuje, dlaczego Dzie 
do gielewski nakazywał utrzymywać je- | 
korat iito j dynie luźne kontakty między WRN- 

jowcami i czy taka forma była wy- 


Żuk; po wyzwoleniu oskarżony sp 
} 


ZYCIE- 


ODZIENNIE 


władz centralnych 
> więcej maey SEA v przedtermi-| -. mniejsza 
nowym wykonaniu planów produk ® n A 5 

cyjnych pocia piaia reagoi p Prey Pr Wysodniejsza, bo Pardon) 
dy fabryczne, przez całe gatężie | my tworzyć organizacji o pewnych ; 
wytwórczości, określonych formach, tylko bazować j 

O masowości przedterminowego Biet EJ pf jacaire i og 
wykonywania planów świadczy li-% A 2e PAR PO ET 
czba napływających meldunków. „ak 
Wczorajszy biuletyn prasowy Mi-; 
nisterstwa Przemysłu i Handlu po-| 
dał treść ośmiu meldunków, Jeden 
z nich to meldunek Centralnego s ji 
Zarządu, a więc całej gałęzi prze. | Wykorzystywali trudności 
= mysłu skupiającej 8 zjednoczeń | PoWolenne ; 
~ branżowych i kilkadziesiąt zakła-! Następnie oskarżony odpowiada na 


nadchodzi 


Prok.: — Dogadzała więc wam pew 
na forma mafii, to było wygodniej- 
sze dla was, 


mówią o wykonaniu planu przez | zacyjnej w.. Częstochowie, gdzie, 


bi ; ; A ółpracował z Błaszezykiem, z Pul 
zjednoczenia, a więc przez co naj- | WSP dk kr wa 

Doia Faia ah ) > S r cerem, z Tuczyńskim, „Wilkiem“ 4 in- 
=. mniej Eiee A pena ' nymi. Liczebności grup ~ jak twier- 
— to zawiadomienia nades ane | dzi — nie potrafi określić. Składały 
przez pojedyncze huty, fabryki i|się one z pracowników różnych za- 
kopalnie. | kładów pracy. Współpracownicy re- 
Cóż oznaczają te meldunki? Mó, lacjonowali oskarżonemu wyniki swej 
wią one, że zadania zakreślone, | roboty a oskarżony z kolej przekazy- | 
planem produkcji na cały okres | wał informacje Dzięgielewskiemu. Na 
roczny zostały wykonane na Płać] tai lab OT a jed- 
PR 2214 zed termien | nolitofrontowców oskarżony aje wy! 
wie awa miesiące prze *|krętne odpowiedzi. Dzięgielewski zle 
Mówią one równiez, ze w pozosta- i cit oskarżonemu Krawczykowi two- 

łych do końca roku tygodniach rzenie dzikich list. 
ogromna liczba polskich zakładów | Zapytany © to zagadnienie Kraw- 

przemysłowych przekroczy poważ- | czyk odpowiada: 
nie plan produkcji rocznej. — Dzikie listy miały na celu wpro- 
W skali całego kraju uzyskane , wadzenie kilku ludzi do Sejmu, aby 
nadwyżki wyrażą się cyfrą wielu EAN klub ała 7 PPSD i za- 
miliardów złotych. (k.w.) R E PIRR cZQ j 
Dziegielewski polecił mi WHERE 

URUCHOMIENIE 


dwóch kandydatów na posłów, Kraw 
; NOWEJ FABRYKI TEKTURY 


czyk z kolej zlecił tę sprawę Błasz- 
czykowi, ale kandydatów nie znale- 
W dniu 5 listopada br. w obecno- ‘áli 
ści przedstawicieli władz państwo- 
wych, politycznych, Centralnego Za- 


t 


Prokurator następnie zapytuje: 


} RA — Czy, zdaniem Dzięgielewskiego 
rządu Przemysłu Papierniczego i Po- | trudności powojenne, jakie bez wat- 


zmańskich Zakładów Papierniczych pienia istniały w kraju, były okoli- 
nastąpiło uroczyste otwarcie Fabryki cznością sprzyjającą waszej pracy, 
Tektury w Tarnówce. czy też nie? 
Fabryka, w której pracuje obecnie |' Osk:: — Sprzyjającą. 
20 proc. ogółu pracowników zatrud- Prok.: — Jak oskarżony ocehia dziś 
nionych w Poznańskich Zakładach | waszą robotę? i 
Papierniczych, produkować będzie te Osk.: — Myśmy przegrali i ta ro- 
kturę brązową dla celów przemysło- | bota była niewłaściwa. 
48 wych, do wyrobu kartonów i dla u- 
5 żytku rzemiosła szewskiego. 
Produkcja fabryki zaspokajać bę- 
dzie rynek krajowy a pewne nadwyż- 
ki kierowane będą na eksport. T 


WYNALAZCZOŚĆ W HUTNICTWIE 


i Główna Komisja Wynalazczości Ro 
: botniczej przy CZP Hutniczego za- 
~- twierdziła w ciągu trzech kwartałów | Tiedysponowanego  Grynfelda. «W 
= — ogółem 194 zgłoszenia pomysłów u- VII, VIM 1 [x rundzie bardzo 
i sprawnień metod pracy oraz ulep- | Skomplikowały położenie wszyst- 
szeń maszyn i urządzeń zastosowa- | Kich prawie uczestników z wyjąt= 
nych w hutach. kiem zdecydowanego już faworyta 


Kilka ostatnich dni gry nie dało 
wielu wyników, ze względu na pau- 
zującego chorego  Szpotańskiego i 


f Obliczone oszczędności wynikające | Borowskiego. i 
|=  % wprowadzenią w życie tych pomy-! Uzyskano następujące wyniki: 
~ &ów wynoszą za 3 kwartały br. 118| Borowski zremisował z Granow- 


skim, Szukszta pewnie wygrał z 
Zapolskim, Partia Rysak Ga- 
wlikowski po serii obustronnych 
grubych błędów zakończyła się re- 
misowó, Głodowski szybko pokonał 
Szulca, Krulisch odłożył w przewa- 
żającej pozycji partię z Gayerem, 
Gawlikowski zremisował z Grano- 
wskim, Borowski szybko pokonał 
Michalaka, Szulce przegrał dosko- 
nale stojącą partię z  Krzepiszem, 


miln. zł, a przyznane nagrody i za- 
liczki 5,8 miln. zł. 


x ŚWIATOWE ZBIÓRY 
ZBÓŻ I KUKURYDZY 


"Só Światowy zbiór kukurydzy w br. 
wg oceny ekspertów amerykańskich 
wynieść ma 5,900 iniln. buszli, czyli 
|. 0 25 proc. więcej niż średni zbiór ro- 

' emy z okresu 1935-39. Stwierdza się 
= jednocześnie, że zbiory pszenicy, ży- 


wsi ta, jęczmienia 1 owsa wzrosły prze- | Szpotański odłożył w wygranej koń 
= «iętnie o 10 procent. cówce partię z Pnet, Rysak 
Toas i 


| Niemcom, i nakazywał przygotować 


ludzi do wystąpień w chwiłi zbliże- | 


Do zarzutu próby obalenia przemo, Prek.: — Czy oskarżony zdawał % | 


| Szturm prosił również oskarżonego 


o zameldowanie dwóch agentów wy 


nia się frontu. Oskarżońy potwierdza ' CA istniejącego ustroju Misiorowski! bie sprawę z tego, kto finansuje ro- | wiadu Andersa. Oskarżony przyzna- 


prawdziwość tych zeznań. ! 
Prok.: — Jak WRN ustosunkował 
się do kwestii zasiedlania Ziem Od- 
zyskanych w 1945 roku? _ | 
Osk.: — Pozytywnie, w tym kierun 
ku nie było inspiracji, 
Prokurator wobec tego oświadcze- | 
nia odczytuje list oskarżonego do Za- | 
remby w tej sprawie, w którym o- 
skarżony gorzko stwierdza: 
— Ludzi utrzymać się nie da, wę- 
drówka na zachód jest faktem. 


sania” tego odręcznego listu do Za- 
remby. Prokurator pokażuje mu Kil- 
ka przezeń napisanych listów, oskar- 
żony z wahaniem mówi o ich auten- | 
tyczności, wobec czego oskarżyciel 
wnosi o ekspertyzę grafologiczną dla 
potwierdzenia autentyczności podpi- 
su. 

Następuje charakterystyczny frag- 


du z ramienia PPS zwrócił się do | 
Krawczyka w 1944 roku o nazwiska 
miejscowych komunistów. Oskarżo- 
ny tych nazwisk udzielił. 

Prok.: — Poco Dziubie były po- 
trzabne te nazwiska? ` : 

Osk.: — Ponieważ doszło do jego! 
wiadomości, że endecy chcą się roz- j 
prawić z komumistami i chci ! prze- ` 
ciwdziałać. (!) LĄ i 

Prok.: — Jak oskarżony wytłuma- ; 
czy, że następnie o taką samą listę 
komunistów zwrócił się'do niego miej 
scowy dowódca AK, pseudonim Jue] 
lian? 

Krawczyk opowiada historyjkę, że 
spotkał się przypadkowo z „Julia- 
nem“, następnie „Julian“ przedstawił | 
go jakiemuś „panu ze EDEA 
Narodowego“, który chciał z nim roz 
mawiać. Endek zaczął mówić na té- 
mat komunistów, zwrócił się również; 


o nazwiska, ale Krawczyk przeciw-= 


stawił mu się ostro. Zwrócenie się | 


endeka do oskarżonego o nazwiska! | 


komunistów tłumaczy oskarżony: „0 
ni liczyli na nas, że my PPS-owcy 
na gruncie londyńskim z nimi współ- 
pracujemy i myśleli, że będziemy z 
nimi współdziałaji"*, ` 


„Działacz robotniczy” » 
Prok.: — Zdaje mi sie, że rozwią- | 

zanie tej zagadki leży w życiorysie | 

oskarżonego, który pozwolę sobie tuj 


Borowski i Granowski prowadzą 
w mistrzostwach Warszawy 


wygrał z Głodowskim. Dobrzański 
odłożył w lepszej pozycji partje z 
Zapolskim, Krulisch ma pewne szan 
se w odłożonej końcówce z Głodow-= 
skim, Grymfeld pewnie pokonał Ry- 
saka, Gawlikowski wygrał z Mi- 
chalakiem, Szpotański w Niedocza- 
sie przegrał świetną partię z Do- 
brzańskim, a w końcówce Strycha- 
rzewski — Granowski zanosi się na 
największą sensację gdyż leader tur 
nieju ma figurę (za dwa piony) 
mniej i pozycję chyba nie do utrzy 
mania. j Ń 

Prowadzą Borowski i Granowski 
po 7 pkt, (z 8), przed; Grynfeldem 
55 z i 
Na dalszych miejscach zmajdują się 
Dobrzański i Zapolski, po 4 (z 7), 
Szpotański 3,5 (z 6), Rysak 35 (z8), 
Szukszta 3 (z 7), Strycharzewski 2,5 
(z 7), Szulce 2,5 (z 8), Krulisch 2 
(z 5), Krzepisz 2 (z 7) 1 Gsyer 0 
(z 6). 


| również nieufnością darzył PPR i dla! 
| tego pozostał w WRN, jednak obec- | 


zrozumienia zagadńień Polski Ludo- 
_Ośkarżóniy nie Przyznaje dlę.d0 PE WA AT seier 


Gawlikowskim 5 (z 8). | 26592 801 847 27413 ZM009 589 


nie przyznaje się. Mówi o swej przed | botę WRN-owską? 

wojennej pracy w PPS i SPESIE Misiorowski zeznaje, że wypłacano 

Zawodowych. W czasie okupacji przy 'z tych pieniędzy jednorazowe zapo- 

stąpił do WRN. Do Związku Radziec | mogi po 100 dolarów oraz stałe do- 

kiego odnosił się nieufnie. Po wojnie | datki w różnych wysokościach. Za- 

| remba podjął 2 tysiące dolarów przed 

ucieczką za granicę. Pieniądze wziął 

nie stwierdza, że pod wpływem zja-, również Białas. 

wisk zachodzących w Polsce i na| Prok.: — Komu spośród współo= 

świecie oraz drogą własnych zasta- | skarżonych oskarżony wypłacał do- 

nowień zmienił poglądy i doszedł do; lary? 

Osk; — Dzięgielewskiemu i Puża- 
Haii -*PRowi, właściwie wszystkim. Najwyż- 

Misiorowski stwierdza, że Polska ,szą stawkę po 60 dolarów miesięcz- 


zawdzięcza swą niepodległość Rewoz *" nie otrzymywał Pużak i Dzięgielew- 


lucji Listopadowej podobnie jak i; ski, Omawiając zebrania władz WRN i 
granice na Odrze i Nysie Związkowi | oskarżony stwierdza, „za autorytet 
Radzieckiemu. W jego obecnym prze wśród nas uważaliśmy Pużaka“. Za- 
konaniu istnieje konieczność przy- remba przed wyjazdem powiedział, 
jaznych stosunków z ZSRR. W Pol- | 

sce dokonała się — mówi dalej — 
bezkrawa rewolucja z wszystkimi 


zespół, który się zebrał traktować ja 


dować państwo socjalistyczne, do któ cie antyjednolitofrontowym. Zarem. 
rego wstępem jest zjednoczenie PPR | ba mówił, że zespół dobrze się do- 
i PPS. W tych warunkach Salal- | brat; bo Pużak będzie przewodniczą- 
ność londyńczyków i podziemia mu cym, Dzięgielewski będzie się zajmo 
si być potępiona. | wał sprawami 

Na zakończenie tych wyjaśnień Mi Szturm de Sztrem sekretarzem itd.. 
siorowski stwierdza, że jego zdaniem Prokurator pyta o przebieg poszcze 
w piefrwszym rzędzie odpowiedzial- | gólnych zebrań. Oskarżony stwier- 
ność spada na tych, którzy obecnie | dza, że stale przewodniczył Pużak. 
żyją zagranicą, jak również „ce mu- Na drugim zebraniu była mowa o 


——— mk -o 


TABELA WYSRANYCH 54 LOTERI 


1 szy dzeń cięgnienia ś-cie kiasy 
Wyżrane po 200.000 4 vadły na: 908 43110 426 604 44097 270 412 36a 


Nr Nr 35846 w Toruńiu, 78187 w| 47268 465 723 48486 663 49087 594 
Lęborku. : 831 50003 683 51395 556 993 52235 324 


469 56010 015 317 57448 58473 595 799 
59002 293 894 60868 61014 484 588 
609 62324 63269 679 954 64696 65913 
956 67296 485 68186 233 651 869 69015 
902 70379 988 71329 427 922 945 72645 
"13063 216 401 74336 694 848 75189 284 
28. 585 657 16621 17080 977 78262 359 
802 79289 512 535 80073 535 579 879 
81401 82006 249 568 604 885 958 83385 
84309 85130 530 86332 736 87361 503 
512 88013 108 410 437 657 793. 794 
89073 096 233 511 690 739 90170 878 
91054 631 683 918 92269 527 581 715 
93054 „589 643 94101 844 979 95289 
97122 696 719 720 916 98498, 


Wygrane po 1.000 zł padły na Nr 
Nr 10 11 104 81 222 306 309 62 90 406 
43 521 32 76 674 722 48 99 859 970 
1106 14 216 309 28 1413 25 532 41 44 
88 667 92 97 736 47 70 855 2013 136 
84 216 333 402 67 581 679 80 756 32 
3200 542 86 644 51 88 796 862 76 916 
74 4026 119 83 87 344 69 530 603 727 
39 74 825 70 74 903 5003 09 22 131 68 
214 328 453 77 514 607 48 98 711 22 
64 814 60 923 39 6064 84 185 209 313 
35 99 477 596 608 735 41 68 911 708; 
96 171 261 93 95 331 61 69 81 88 642 
731 827 70 926 45 80 8021 98 168 93 
327 339 533 876 904 24 27 9046 63 138 
76 85 202 62 467 87 504 603 32 59 817 
40 924 38 44 10023 121 50 69 70 205 
65 358 391 468 97 518 39 85 609 32 99 
119 31 32 53 63 838 83 95 936 65 82 
11063 106 40 68 71 255 68 302 68 77 
411 99 530 45 84 628 712 34 58 845 55 
12041 60 89 118 77 262 64 82 309 44 
440 552 685 746 901 904 931 13012 168 
273 307 62 88 426 74 517 84 669 80 797 
876 900 75 93 14163 329 43 9 95 446 
94 519 52 84 77 603 28 90 6 710 3 8: 
821 907 18 65 92 15057 305 26 80 56: 
72 638 50 823 52 959 16145 267 311 7: 


Nr Nr 9172 3735 28481 40980 32154 
58606 62768 63197 63857 68264 71500 
83502 86990 36111 98462. 


Wygrane po 50.000 zł padły na Nr 
Nr 16982 27659 41834 77972 84080 
91885 97010. 


Wygrane po 20.000 zł padły na Nr 
Nr 442 5461 7895 11759 12726 13112 
18431 22567 26298 „26579 32958 38913 
43996 44180 40343 49892 58671 59233 
60884 66459 79400 79493 89972 94362. 


Wygrane po 10.000 zł padły na Nr 
Nr 1298 1671 1874 2209 4244 8995 
9755 12048 13028 16223 16331 1746 
18353 18958 21676 22652 27291 2745b 
28388 30180 30398 $1127 32974 23365 
34166 34477 35744 36937 37347 38761 
40286 42056 46299 47433 48441 53876 
54104 54245 55318 56681 56801 36839 
59262 59663 63431 64118 66736 67499 
68365 70187 70458 70567 71008 72036 
12352 72607 74535 76063 78305 79432 
"80561 82060 82481 83416 83737 84283 
88164 92210 95038 98530 98765 99295 
99823, 


Wygrane po 4.000 zł padły na Nr 
Nr 133 573 681 897 1371 888 2056 276 
780 3180 682 874 009 4111 258 452 482 
5338 581 580 657 738 779 868 903 6204 
681 732 966 988 7111 202. 227 601 704 
116 8053 336 940 9434 993 10025 027 
220 308 398 486 746 897 11181 331 606 
807 835 12467 13134 14011 219 266 
504 15077 636 805 16141 193 17014 153 
271 422 518 18079 196 345 19474 925 
20572 679 945 981 21048 337 645 951 
22124 259 265 206 330 599 808 B94' 
23103. 379 24098 849 896 25513 ei 
29035 044 198 523 30168 31467 758 
32040 603 648 783 33066 870 90! 34435 
35486 36661 775 37322 437 459 39685 | 400 18 54 700 24 78 869 960 69 994 ' 
944 959 39019 072 160 530 659 779 | 17208 36 75 90 9 376 8 84 465 96 50 
40351 593 794 41001 301 580 42063 586 53 79 611 80 733 89 839 908 36 181: 


Dalszy cłąg wygranych podany będzie jutro 


że na czas jego nieobecności aiy | 


| czytem o niezawisłości 


| (b) 


je, że ich zameldował. 
Na tym sąd odroczył rozprawę do 
dnia*dzisiejszego. 


KROPIANADYJŹ 


PRZEZ SPORT DO OŚWIATY 


sa Dość | użo ostatnio mówi wię o 


rz 


wychowawczej. roli sportu. Zagad- tn 
nieniu temu niejeden artykuł po» 
święcił również popularhy „Prze- * 


gląd Sportowy“. Tym większe zdzi 
wienie muszą budzić „poezje“, któ. 
re ostatnio produkuje powyższe 
pismo. Bliżej nieznana „literatka“ 
Stefania Rajska na łamach „Prze- 
glądu Sportowego“ zamieszcza m. 


ko ośrodek, który miał podtrzymy- |in. następujące dystychy w związe 


j inymi. — | hu przez utrzymywanie ; 
dów wytwórczych, dwa. meldunki |temat szczegółów jego pracy organi- | ment zezmań Krawczyka. Delegat rzą | 5onsekwencjami rewolucyjnymi RP e ani | 


tylko socjalizm rewolucyjny może bu `; kontaktów tych, którzy stoją na grun | 


ku z meczem bokserskim Polska — 

Czechosłowacja: 

„Majdloch, Muzlay, Sadek, to 
twórcy wysładek,. 

Zwłaszcza lekki Sadek, nie jest 
bity W.. ciemię. 


organizacyjnymi, | A nasza ósemka. Nie powiem, że złe. 


Jest naprawdę dobra wprost od 
: A do d“ 


Disce puer — ucz się o młodzie- 
ży © poezji, sportu i... łaciny z 
„Przegłądu Sportowego“. Swoją 
drogą, wydaje nam się, że na ła- 
mach popularnego pisma młodzie- 
żowego nie powinno być miejsca 
dia poezji... klozetowej. (x) 


POCHWAŁA 


W jednym z ostatnich numerów 
„Słowa Powszechnego“ całą pier- 
wszą kolumnę zajmuje artykuł po- 
święcony księciu metropolicie Ada 
mowi Sapiesze. M.in. znajdujemy 
w tym artykule następujący : frag- 
ment: 

„Gestapo przesłuchując na Po- 
morskiej aresztowanych księży, 
nierzadko sprowadzało badania na 
temat osoby Księcia Kardynała, 
chcąc zdobyć jakieś dane o Jego 
działalności Rozmowa kończyła 
się stwierdzeniem: „Das ist ein 
grosser Pole“, š 


Nie ujmując nic księciu Sapie- 
sze, śmiemy wątpić, czy argument 
„Słowa“ jest dlań najpochlebniej- 
szy. (h) 


WŚRÓD AMERYKANÓW 


— jeden z moich synów jest de» 
radcą w Chinach, drugi — pracu- 
je jako instruktor w Grecji, mój 
brat jest inspektorem w Turcji, a 
mój mąż jeździ po Stanach z od- 
narodów. 


KTO ZWARIÓWAŁ: 


W artykule pod charakterystycz- 
nym tytułem „Życie nie zaczyna 
się od traktora...“ pisze w „Dzien- 
niku Ludowym“ m. in. pan Wiktor 
Bazylewski: iaia i 

„Obecnie wielu ludzi w Polsce 
zwariowało kompletnie na punkcie 
mechanizacji..." . 


|^ Jeżeli „obłęd mechanizacji" (ter 


min również pana Bazylewskiego) 
jest rzeczywiście obłędem, to jest 
to obłęd pożyteczny. - Natomiast 
obłęd, któremu uległ pan Bazy- 
lewski i który przeoczył „Dziene 
nik Ludowy“ jest niewątpliwie N 
błędem szkodliwym. (x) ! 
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Uysłowego WK PPS tow. Zajdow- 


czej, 
Wy ch óra 
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daręz, 


da 
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Bo 
cję, 
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Parti 


Szumieniu wielkich celów i zadań, 
| stoją 


Dodarczego PPS woj. pomorskie- 
Przyjął przez aklamację rezolu- 


ŻYCIE PARTII 


Aktygw gospodarczy PPS Pomorza 
walczy o stały wzrost produkcji 


Bydgoszczy obradował Alktyw |czenia Partii Robotniczych. seme 
rczy Polskiej Partii Socjali- zobowiązuje: się pojecia pracować 

woj. pomorskiego. Kiero-|nad podniesieniem produkcji. 
wydziału ekonomiczno - prze- —— 


. ZEBRANIA 


j DZIELNICA OCHOTA 


dnia 10 bm. o godz. 18 w lo- 
WA ie PPS Ochota odbędzie się 


omówił zadania Rady Gospo- 
strukturę sekcji branżo- 
z przedstawił ramowy re- 
Rady gospodarczej i po- 


* feratem. 
Ólnych sekcji. Referat gospo- | io 7 refera 


tek dnia 11 bm. w lokalu Dziel- 
p o Zodk. 16,80, odbędzie się odprawa 
przewodniczecych, seknetarzy 1 skarbni- 
ków Kół należących do Dzielnicy PPS 
Ochota. 


| ZEBRANIE NA OKĘCIU 5 
J PPS Okęcie zawiadamia, w 
daarde 0. o godz. 17 w lokalu przy 


z 
yY wygłosił tow. Dereziński. W 


m ciągu konferencji powołano 


Rady Gospodarczej, 
wyniku obrad Zjazd Aktywu 


5 tniczej 1, odbędzie się odprawa 
a bodi E E AA sekretarzy i skarbni« 
ków kół fabrycznych i terenowych, 
Na odprawę należy przybyć ze Ścisłą 
ewidencją członków kół, 


ZEBRANIE KÓŁ PPS 
m PRZY POLSKIM RADIO 


W której gorąco wita zbliżającą 
radosną chwilę Zjednoczenia 
i Robotniczych. W głębokim 


cych przed Zjednoczoną Partią 
tniczą na drodze realizacji go- 


Komitet Zakładowy PPS przy Polskim 
zew Wo | CZARNA 
i läruje, że wniesie jak największy TA Komitetu Stołecznego PPS przy 


ttw, 


N 


w 


bk 
ców 


toku 
W których przeprowadzono tzw. kā- 
Vitalne remonty — wzrosła znacz- 


hie 


twane 


ku, 
lało 


i Sokość czynszu według umowy 


0 i i 
dalo 27 oraz przyczyni się do- 
a 
uszy zdanierm 

s ay a Z 


R SZYm za 


ai, zwalniającym od płacenia 


è kotowskiej 24, odbedzie się zebra- 
0 KD członków z terenu Pol- 
skiego Radia w związku z Kongresem 
ą pracą do uczczenia Zjedno- Zjednoczeniowym. 


y wkład we współzawodni- 


mną 


Wyłączenia i komorne 


związ no nawet fachowcowń stwier- 
i PASA jw co rzeczywiście zrobiono, czy 
mieszkanie było uszkodzone w 5 
procentach czy też miało wymaga- 
ne 25 procent uszkodzenia. 
Dlatego konieczną rzeczą było 
uporządkowanie tej sprawy. Roz- 
porządzenie prezydenta miasta 
wstrzymujące czasowo wyłączanie 
mieszkań — o czym  donosiliśmy 
niedawno zmierza właśnie w tym 
kierunku. Nie jest ono ćadnym ża- 
machem na prawa właścicieli, jak 


nego czynszu mieszkań- 
domów wzniesionych po 1939 
oraz lokatorów. nieruchomości, 


liczba starających się o tak 
wyłącznie spod kwaterun- 
zyskanie wyłączenia pozwa- 
bowiem właścicielom ustalać 


idualnej, i S de 
i tu, zwłaszcza przy przeprowa- prawdopodobnie będą je usilow 
miu kapitalnych remontów mie- interpretować zwolennicy t. zw. pry- 


watnej inicjatywy budowlanej. 


ażkań powstało szerokie pole do i t 
Nadużyć, Rzadko bowiem, któy ze Niestety, rozporządzenie Eey 
Vtnych  kamieniczników war. tyllo starających się obecnie o wy- 


wsicich starał się o urzędową 
Fozpoczęciem remontu. Przeważnie 


łączenia, Istnieje jednak powaina 
ilość kamienic, których to rozpo- 


zeni zed Ski : 
ę procentu zniszczenia prze rsądzenie nie obejmie, ponie Soy 


Wszycy woleli robić to potem, na łączenia zostały w nich dokonane 
Bodstawie zeznań świadków, na wcześniej. 


Dodstawie przedstawionych rachuń 


ków 
że 


żadnego pokoju 
žym 
po Me a S a 


y 


Ekipy techniczne MZK kończą u- 


Nię rzadkie więc były wypadki, 


. Dla tych domów, przydałoby się 
jednak naszym zdaniem, rozporzą- 
dzenie określające górną gramicę 
czynszu. Nieuregulowanie tego za- 
gadnienia zdaje: świat pracy gas 
mieszkały w tych dómach: ciłkowi- 
cie na łaskę właściciejd, 


Po przeprowadzeniu remontu 
wyłączano potem 
mieszkania. Zresztą pod świe- 
tynkiem, po wymalowaniu, 


Bezpośrednia komunikacja 


z PL Zbawiciela na Żoliborz 
2 żliwości komunikacyjne Żoliborza 


zebranie Kół terenowych Północ i Połud- ; 


OBOTNIK 


śtr 


zwiedzili budowę W — Z 


Most połączy wkrótce 


oba brzegi Wisły 


Trasa W — Z wzbudza coraz większe zainteresowa- 
nie. Wczoraj rano arterię W — Z zwiedzili delegaci Mię- 


dzynarodowej Federacji 


echnicznej z prezesem tej orga- 


nizacji p. Antoine na czele. Następnie na teren robót przy- 
była znana działaczka į pisarka tow. Wanda Wasilewska 
i minister Przemysłu i Handlu tow. Hilary Minc, Goście 


browskiego. 

Kilka samochodów, które zajecha- 
ły niespodziewanie przed wejście na 
teren budowy trasy „W — Z" koło 
kościoła św. Anny, wzbudziło duże 
zainteresowanie wśród przechodniów 
ji „grasujących" zwykle w tych oko- 
jlicach reporterów pism warszaw- 
jskich. Instynkt dziennikarski tym 
trazem nie zawiódł. Z jednego z sa- 
mochodów wysiadł minister Przemy- 
słu i Handlu tow, Hilary Minc i 
tow. Wanda Wasilewska. Reporterzy 
momentalnie przyłączyli się do or- 
szaku osób towarzyszących mini- 
|strowi. Jak spod ziemi wyrośli także 
filmowcy, którzy przybyli na Kra- 
kowskie Przedmieście, ażeby nakrę- 
cić prace przy obróbce kolumny Zy- 


zapozmali się z przebiegiem prac À ; - 
nej arterii interesując się żywo problemami technicznymi 
| į szczegółami konstrukcyjnymi tunelu į mostu Śląsko-Dą- 


budowie gigantycz- 


gmunta i niespodziewanie trafil na 
zupełnie inny temat. W rezultacie 
Polska Kronika Filmowa wzbogaci 
się w wiele nowych scen z terenu 


trasy „W—Z* i zapoznali się z po- 
stępami prac na budowie. 


Na Miodowej 


Po huśtających się rusztowaniach 
schodzimy na dół do tunelu. Kto nie 
był tu przez kilka dni, ten po pro- 
stu nie chce wierzyć własnym oczom. 
W tunelu płoną już żarówki elek- 
tyczne, przy świetle których wre 
praca, Wlot tunelu wyłonił się 
z ziemi na całej wysokości. Wywie- 
ziono już ponad 3500 m. sześc. ziemi, 
gliny i piasku. Minister tow. Minc 
z uśmiechem spogląda na betonowe 
ściany i żywo rozmawia z inżynie- 
rami na temat trudności technicz- 
nych, napotykanych przy budowie. 
Trudności te zostały pokonane. Po- 
zostały do zabetonowania zaledwie 4 


budowy trasy „W—Z”, A dzieją się | Odcinki sklepienia, a ambicją robot- 


tu rzeczywiście rzeczy ciekawe, któ- 
re każdy widz kinowy z przyjemno- 
ścią obejrzy, 


Szczupła salka pracowni „W—Z“ 
w pałacu Pod Blachą ledwie mogła 
pomieścić ciekawych, którzy wślizg= 
nęli się tu za gośćmi. Kierownik bu- 
dowy trasy, tow. inż. Sigalin, omówił 
zagadnienia urbanistyczne i rolę no- 
wobudującej się arterii w Warszawie 
przyszłości, Gościę obejrzeli makietę 


ników i inżynierów z „Wuzetu* jest 
skończyć tę pracę jak najszybciej, 


Symfonia pracy 


— Gotowe? Jazda! 

Motory dźwigarek warczą ogłusza- 
jąco. Teraz już nie słychać komen- 
dy. Tow. Kula, kierujący podnosze- 
niem elementu konstrukcji na rusz- 
towanie, tylko gestam: porozumiewa 
się z obsługą dźwigów. Wygląda jak 


Dziwne rzeczy dzieją się 
„w ogródkach działkowych przy ul. Polnej 


Zarząd bezprawnie wywłaszcza 


działkowiczów — robotników 
Zarząd Towarzystw QOgródków Działkowych „Pole wyścigowe” 


(przy ulicy Polnej) wywłaszczył nieprawnie 
działkowców. Jest to pierwszy tego rodzaju wypadek, który uj- 
rzał światło dzienne. Świadczy to, że stosunki panujące w Zarządzie 
ulec poprawie, ogródki te bowiem 
robetaika nie tylko miejscem odpoczynku — ale naj- 


Ogródków Działkowych 
są driś dla 


mu zą 


| 
| 


trzech robotników 


częściej pomagają mu także w utrzymaniu rodziny. 


Sprawa jest drobna, ale charak- 
'terystyczna. (Twierdzi tak także 
kontrola Związków Zawodowych). 
ı Zarząd Lokalny Towarzystw Ogród- 
' ków Działkowych „Pole wyścigowe“, 
i reprezentowany przez ob: Lemań- 
czyka pozbawił bez uprzedzenia, 
wbrew statutowi, prawa użytkowa- 
"nia działek ob. ob. Wójcika, Re- 
>dłowskiego i Gorzkowskiego. Pierw- 
|si dwaj — to robotnicy, z których 


| Wszyscy gospodarują 


| 


na swych 
działkach od kilku lat, pomagając 
sobie w ten sposób znacznie w u- 
trzymaniu rodziny. 

Poszkodowani zwrócili się do od- 
powiedniego wydziału Rady Związ- 
ków Zawodowych, która zbadała tę 
sprawę. Kontrola Zw. Zawodowych 
stwierdza, -że skład. personalny, Za- 


rządu Lokalnego Ogródków „budzi | 


Fkażdy zarabia” Ok '8 —'10 tys. zł'|poważne zastrzeżenia i nie odnosi 


miesięcznie. Trzeci — to urzędnik.| się właściwie do działkowców. Za- 


PEL ERES ; AAS JĄ 7 
rząd Okręgowy nie dba również na- 
leżycie o działkowców, nie reaguje 
na skargi i nie interesuje się ich bo-| 
lączkami. 


Gdy Zarząd Lokalny Ogródków 
Działkowych dowiedział się o ma- 
jącej nastąpić kontroli Związków 
Zawodowych cofnął swą decyzję i 
przyznał wymienionym trzem pra- 
cownikorgy z powrotem działki. 

Świadczy to jednak, że decyzje, 
które dla robotnika - działkowca 
mają wielką wazę, są podejmowane 
przez Zarządy Ogródków często zbyt 
pochopnie, bez uzasadnienia. Takie 
pcstępowanie powinno przyśpieszyć 


roztoczenie ścisłej kontroli nad 0-; 


gródkami działkowymi przez Związ= 
ki Zawodowe. Kontrola ta powinna 
wziąć pod opiekę działkowców — 
„ludzi pracy, 
darkę i ukrócić niektóre zwyczaje 
Zarządów 
Działkowych. (pa) 


uporządkować: gospo= 


Lokalnych  Ogródków 


Kłaganie torów na przedłużonej 

Ogród Saski ulicy Marszał- 
kowskiej. Jeżeli pogoda dopisze, 14 
bm, ruszą tramwaje przez Ogród 
Saski, gdyby pogoda się popsuła, 
dopiero 20 bm. W związku z tym 


ze Sródmieściem i Wolą powiększą 
się znacznie. Odciążone też zosta- 
ną autobusy „L“. 
p dniem 14 bm. (względnie 20 
bm.) ruszy „16“ na zmienionej tra- 
się: Dworską, Skierniewicką, Wol- 


Rodziny z domów zagrożonyc 
otrzymają mieszkania w Wołominie 
Tempo przekwaterowania wzrośnie. 


Jak nas zapewnia inż. Klee, który 


kacji 


mi 


dani 


ęj neracji 28, kursujące z często- 
liwością co 10 min. na trasie ulica 
Potocka BE 

Ponieważ MZK pozostawią nadal 
Unię tramwajową „15“ i „27“, mo- 


Łow 


war 


kowej zbiórki podarków dla żołnie- 
które 
Ś Sgowego Zarządu T.P.Ż., mgr 
Wietlik, weszli przedstawiciele woj- 


ską, 


ej 


Ulicy Marszałkowskiej (od jej 
Skrzyżow 
Placem 


M homienie bezpośredniej linii— 


W dniu 9 bm. odbyła się zorgani- ji sp 
ana przez okręgowy zarząd To- 
zystwa Przyjaciół Żołnierza kon- 
Tencja, na której utworzono Sto- 


arskiej, następnie J-e- 
A OG Marszałkowskiej i 
starą Marszałkowską do pl. Unii 
„U iej. 
Pb MAX zamierzają u- 
ruchomić dwie nowe linie autobu- 
sowe. Pierwsza „108“ połączy Sie- 
kierki ze $ródmieściem na trasie 
plac Trzech Krzyży, ul. Książęca, 
ul. Czerniakowska, ul. Nowosiele- 
cka (1 wóz co 40 min.). Druga 
109“ obsługiwana przez 2 „Jame- 
sy“ (wóz co 15 min.) kursować bę- 
dzie na trasie ul. Młynarska, ul. 
Janusza przez ul. Górczewską. (R) 


ią pewne zmiany w komuni- 
miejskiej. 


czenie torami tramwajowy- 


ania z ulicą Królewską) z 
Żelaznej Bramy pozwoli na 


bez przesiadek — łączącej 
-ze Śródmieściem. To za- 
e spelniać będą wozy linii o 


| 


zzz O EE 


Komitet stołeczny rozpoczął 
akcję gwiazdkową dia żołnierzy 


pl. Zbawicieia. 


no do życia komisje: propagandową, 
i i finansową. 

nę og ód nakreślił następnie 
zadania stojące przed „Komitetem. 
Po 23 listopada zorganizowane Z0- 
staną Obywatelskie Dzieln cowe Ko 
|mitety, które zainteresują się po- 
trzebami miejscowych jednostek 
wojskowych i szpitali, by upominki 
były jak najbardziej celowe. 


y Komitet Wykonawczy gwiazd 


W skład Komitetu, na czele 
go stanął przewodniczący O- 


Partii politycznych, samorządu 
skiego, organizacji zawodowych 


a iha 
Wyróżnieni pracownicy MZR 


iążki 
za wzorowo wykonane obowią 


twy 


jeq 
k 


nil 
W 
Mani 


kier 


Pracy: Jan 
dz, TY Elektrycznego, za inicjaty- 


= 


Dyrekcja MZK wyróżniła szereg 
ch pracowników, przyznając im 
hocześnie premie za wzorowe wy 


oną, 
obo 
< 8 
tła; pex, 


słowość w zaprojektowa- 
ków G pin iA szeregu ulepszeń 
części sieci trolleybusowej i tram- 
ajowej. 
je Br pracowników Wydz. IM E- 
lektrycznego, a mianowicie: Cyprian 
Bogut, Tadeusz Dziubiński, Marian 
Lipowski, - Klemens Zieliński, Jan 
Kuniński, Stefan Aleks, Eugeniusz 
Ślusarczyk, Józef Walkiewicz, Mar- 
celi Krzyczkowski, Eugeniusz Zawi- 
stowski, Andrzej Jordan, Józef Kra- 
jewski — za wykonanie we własnym 
zakresie przebudowy wozu ciężaro- 
wego na wóz wieżowy. 
Nagrody za wzorowe wypełnienie 
obowiązków otrzymali: Czesław Ka- 
czyński, Józef Kwiatkowski, Feliks 
Lewandowski, Feliks Pindor, Stani- 
sław Leleno, Zofia e "putowska, 
Dorota Wyrzykowska. 


nie przez nich powierzonych im 
zków. 

jalne premie otrzymali: Wa- 
Staniszewski, kierowca-mecha- 
ydz. III Drogowego, za utrzy- 
e wozu w  nienagannym po- 
Aleksander Manturzewski, 
Ownik st. Wola, za całokształt 
Wróblewski, st. majster 


. 
» 


zań 


dzieci strajkujących 


i złotych 
i 7. OA a A 


Poza tym nagrody otrzymali: mo- 
torowy J. Nowak,, konduktor J, Sta- żna je nabywać do 


pod koniec listopada 


Około 500 izb mieszkalnych remontuje się w miejscowościach 
podwarszawskich z 50-milionowego kredytu Min. Odbudowy. Izby 
. te są przeznaczone dla mieszkańców domów zagrożonych. Okołe 
15 b. m. będzie gotowych 50 izb w Skolimowie. 


Karty zaopatrzerńia na listopad 


| Wydział Aprowizacji podaje do 
wiadomości, że z braku kart kate- 
gorii I-„Zg“ na listopad 1948 r., zo- 
| litery „Zg“ na odcinkach i kuponach 
kart zaopatrzenia kategorii I w ilo+ 


stały nadrukowane czerwoną farbą | 


Stosunkowo najwięcej izb (prawie 
200) remontuje się w powiecie ra- 
dzymińskim, zwłaszcza w Wołomi= 
nie, Tłuszczu, Kobyłce. W powiecie 
warszawskim najwięcej kredytów 
na ten cel otrzymał Karczew, na- 
stępnie Falenica, Legionowo i Mar- 
ki. Przeciętny koszt remontu wy- 
nosi około 75.000 zł. Mimo, że kre- 


ści 1500 sztuk od nr 68501 do nr dyty na ten cel zostały uruchomio- 


70.000. 


ne stosunkowo wcześnie, brak ma- 
teriałów budowlanych — zwłaszcza 


W związku z powyższym sklepy | drzewa — nie pozwolił na wcześ- 


żej wymienione rejestrować, 


Nowe, kamienne tablice 
w miejscach straceń 


W miejscach straceń ulicznych 
wmurowane będą kamienne tabli- 
ce ku czci pomordowanych Pola- 
ków. Pierwsza taką tablica została 
już wmurowana w ścianę budynku 
Nowy Świat 47. Widnieje na niej 
napis: „Mięjsce uświęcone męczeń- 
ską krwią trzydziestu Polaków roz- 
strzelanych przez Niemców 12.XI 
1943 r.*, 


Nowe tablice zastąpią stare, wy- 


łecznych. Równocześnie powoła- | rozdzielcze obowiązane są karty wy- | niejsze ukończenie prac. W niektó- 
o: . 


rych gminach znowu rzemieślnicy 
(4właszcza w Karczewiu), do któ- 
rych zwracano się z ptopozycją wy- 
konania, potrzebnych napraw, do- 
piero po dłuższym  naleganiu zgo- 
dzili się przyjąć zamówienia, 

ph ELA SRE TEER TEA: 


Kto ma naprawić 


nieczynny tetefon Nr 8-50-61? 


Z Komitetu Dzielnicy PPS Po- 
wiśle otrzymaliśmy następującą no- 
tatkę: 

W biurze Komitetu Dzielnicy 
„Powiśle“, ul. Tamka 18, nr tel. 
8-50-61, od dwudziestu dni nieczyn- 


konane z dykty, na których napisy | NY jest telefon. Zawiadomiono Biuro 
zostały już częściowo zatarte. (st) | Naprawy. Owszem zgłosił się dwu- 


Dopiero od godz. 23 
nocna taryfa komunikacyjna 


jach, trolleybusach i autobusach z 


krotnie monter. Nawet powiedział 
dlaczego telefon jest nieczynny, 


Ale cóż, upłynęło dalszych 8 dni 


i nikt nie zabrał się do roboty, a my 
czekamy w dalszym ciągu. Jesteśmy 


Wiele scysji wynikało w tramwa- |7huszeni spytać tą drogą, kiedy 


Biuro Naprawy przypomni sobie o 


į powodu taryfy nocnej, obowiązującej |SWYM obowiązku naprawienia tele- 


|od godziny 22.30. Warszawiacy twier | (0nu nr 8-50-61? 


|dzą bowiem, że noc w stolicy rozpo- 
czyna się © godz. 23, gdy dozorcy 
zamykają bramy. 


MZK poszły więc na ustępstwo. Z 
dniem 14 bm. taryfa nocna obowią- 


zuje od godz. 23. Jednocześnie prze- |t Jopi is 


|dłuża się termin wykupywania bi- 


letów przesiadkowych, Będzie mo- 


jjak dotychczas do godz 31, gaj 


godziny 22, a nie 


| 


—— 
OGŁOSZENIA DROBNE 


CHOROBY PŁUC i SERCA, RENTGEN; 
I (dtwalej T Rod ia Ee 

e rzyc nia — Sena- 
torska 28/30), obecnie Puławska 5, 


ZAGUBIONO legitymacje nr 481, 
przez 
18 lutego 


8454 


wydaną 
"nagź Hid Zakład Emerytalny dnia | 


z ramienia Resortu Mieszkaniowego 
ma nadzór techniczny nad 'przepro- 
wadzanymi remontami — wszystkie 
prace zostaną ukończone do końca 
b.m. Jednocześnie Centrala Handlo- 
wa Mat. Budowlanych zawiadomiła 
władze miejskie, iż posiada już w 
magazynach 500 zamówionych pie- 
ców, które będą wstawione do wy- 
remontowanych izb. 200 pieców 
przeznacza się dla użytku już prze- 
kwaterowanych rodzin. 


Jeżeli więc dopisze pogoda na- 
leży się spodziewać pod koniec b.m. 
zwiększenia tempa przekwaterowań 
rodzin z domów zagrożnych. (R) 


| kapelmistrz dyrygujący symfonią. 1 
rzeczywiście jest to symfonia — 
symfonia pracy. 

W końcu września początek 
montażu — dziś — trzy i pół przę- 
jsła już zmontowano. 


| Sądząc z dotychczasowego tempa 


robót, bliska jest już chwila, kiedy 
oba brzeg! Wisły zostaną spięte stae 
lową klamrą mostu, (Ks) 


AR 


—. 


TEATR POLSKI (Karasia 2): 


środa — godz. 19 „Pan Jowialski”, 

datek — godz. 19 „Pan Jowialski”, 

Piątek — godz. 19 „Cyd''. 

Sobota — godz. 15 „Odwety”; godz. 19 
„Pan Jowialski'*. 

Niedziela — godz, 14 „Wilki i owce”; 
godz. 19 „Pan Jowialski”, 


TEATR ROZMAITOŚCI (Marszałkowską 
8): godz, 19 „Szelmostwa Scapina”. 

TEATR „PLACÓWKA” (ui. Królewska 
13): chwilowo nieczynny. Wkrótce pre- 
miera „Wszyscy synowie”. 

TEATB MAŁY (Marszałkowska 81)$ 
godz. 19 „Faryzeusze i grzesznik”. 

TEATER „COMOKDIA” (ut. Szwedzka 2): 
godz. 19 „Szczęście Frania”, 

TEATE POWSZECHNY iul. Zamojskie= 
go): godz, 19 „Podróż pana Perrichon", 

TEATR KLASYCZNY (Mokotowska 13) 
godz. 19 „Kobietą we mgle”. 

TEATR NOWY (ui, Putawska 39)4 
godz. 19 „Dom ty”. 

TEATR DZIE WARSZAWY 
YMCA): godz. 12 „Budowali most’. 

TEATE „WRÓBELŁK WARSZAWSKI” 
(Zygmuntowska 8): rewia pt. „Konferen- 
cja ONZ", pocz. 17.15 i 19.15, w niedziele 
10, 17.15 i 19.15, 

ATR LALEK „NIEBIESKIE MIGDĄ 
ŁY” (Marszałkowska 69): w próba 
»Kopciuszek” i „Bajka o rybaku i rybce” 
4. Puszkina w tłum, J. Tuwima. 

TEATR GULIWER (Królewska 18): w 
próbach „Korsarze”; 


MUZEUM NARODOWE 


Wystawa Książki Radzieckiej 1 pokas 
malarstwa rosyjskiego. Zbiory stałe: ms- 
larstwo polskie, obce 1 sztuka gotycka. 
Muzeum otwarte codziennie w godz. 10 — 
15, w sobotę, niedzielę i święta w godz, 
10 — 19. 
knięte. 
| 


| 


| (Chmieina 33): „sa 
| 


| 


(sais 


poniedziałek Muzeum zame 


Kitai 


| -AKTUALNOSCI iw kinie Syrena)t 
od dnia 23.7. zawieszone do odwołania. 
| „AMTLALNOŚCEY' (w kinie Stylowyjł 
ty.ko jeden seans o godz. 1L Nowy pro- 
igram aktualności nr 47. 
„PALLADIUM (Złota 7-9): „Dziec 
ulicy”, Pocz. 13, 15, 19, 21, Zw. Zaw. 17. 
| „POLONIA” (Marszałkowska 56): „Zas 
kazane piosenki'. Pocz. 12.30, 14.45, 19.15, 
,21.80. Dla Zw. Zaw. 17. 


STYLOWY”. (Marszałkowska 112) —. 

BE iag”. pocz. en eta 
„-Zaw. 19%: UN DRDI ZRORŃ 
„SYRENA (Inżynierska 2): mar Y 

XXVII, fiim . angielskiej. Począt: 


seansów o godz. 15, 17, 21 i Zw. Zaw. 19. 

„/TĘCZA” (Suzina 4):  „Piętnastoletni 
kapitan”. Pocz. seansów: 15.30 i 20.30. 
Dia Zw. Zaw. o 18. 


RLASDZLJO) 


CZWARTEK, 11 LISTOPADA 
Warszawa I 


5,15 Streszcz. wiad. por. 5,20 Kone. por. 
„dla świata pracy. 6,25 Muz. por. 7,00 Wia- 
|dom. dz. por. 9,80 Wszechnica Radiowa. 
11,40 Aud. dia przedszkoi. 1150 Muzyka 
12,04 Wiad. połudn. 12,20 Pieśni Schuher- 
ta i Brahmsa. 12,45 Aud. dla wsi. 14,50 
Muz. lekka. 16,00 Dz. popołudn. 16,30 
„Bosman'” fragment noweli, 16,50 
Idziemy po sprawunki, pog. 17,0 „Barok 
w muz.” 17,46 Poradnik językowy, 18,00 
Dla każdego coś miłego. 19,00 Mówimy e 
filmie — felieton. 19,15 Utwory Dworzaka 
19,40 Wszechnica Radiowa. 20,00 Dzien. 
wiecz. 20,45 Lekkie utwory fort. 21,00 
„Apollo z Marsao', słuch. 21.45 Felieton 
22,00 Utwory. Rospigniego. 23,09 Ostatnie 
wiad. 23,10 Muz. tan. 


Warszawa II 
17,15 Muz. popul, 17,30 Z kroniki wiej- 


skiej. 17,45 Muz. tan. 18,00 Dz, popołudn, 
18,85 Drobne utwory fort. 19,00 „Cele i 
zadania świetlicy”. 19,15 Piosenki lekkie, 
Donizettiego, 
„45 Muz. salonowa. 


19,35 Opera „Don Pasguale'' 
20,00 Dz. wiecz. 22 
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i Konto czekowe PKO nr 1-980 


Prenumerata miesięczna w kraju: zł 120 
cać do 10 
należy podać dokładny i czyt. 


elny ad. 
cie odcinka podać należy A gi: 


Ogłoszenia drobne po zł 30 za 
ET redakcyjnym do 70 
mm zł 175; od 201 — 

l szpalty. Za tekstem 

zł 100; 

1 sz 


OGŁOSZENIA 


| 
if Centralne Biuro Ogł. i Reki Sp. Wy: 
| Jerozolimskie 85, tel. 885-05 oraz Agen 
„Impet', Koiektura Marszatkowska 
t wszystkie oddziały Sp. Wydawn. 
sowa. — Biuro ogłoszeń i Reklam W-wa 
oddziaty P. A. 


„Wolność”” 


wa, 


każdego miesiąca na konto BKÓ 


nazwisko, imię, 
zamianie adresu podać trzeba 


CENY OGŁOSZEŃ ; 


P. w Polsce, Biuro Ogłoszeń „Czytelnik' 
szyńskiego 16 i oddziały Marszałkowska 3,5. Poznańska 

arsza' Marszałkowska 95, 
ul. Złota 4, Biuro Ogłoszeń Teofil Pietraszek Warszawa. Wspólna 


„ 


ranicą 300. Prenumera! l 
1-980. Przy na 
. Przy opłacaniu 


a eży opła- 
zgłoszeniu prenumeraty 
ropas m "cyk ge ję 
: umer szlaku. rz 
poprzedni adres, x 


PRZYJMUJS + 


d. „Wiedza” Oddział w Warszawie, Al 
tury miejskie. Al. Gen. Sikorskiego 18— 


1_.— L. Urbanowica. sklep z mat. piém 
„Wiedza w Polsce Polska Agencja Pra 


ul. Młoaz. Jugosłowiańskiej 11 wszystkie 
b Centrala u 

88, Targowa 67, 

Prasbwej „Glob” 

, tel 855-2 


Sp. Agencji 


1-26. 
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"szego projektora filmowego na wą- 


Str. 6 


p aaa d 


ROBOTNIK 


Projektor wąskotaśmowy 
i szerokie projekty „Filmu Polskiego” 


W niedzielę o godzinie 11 w kl-|- 
mie „Palladium“ odbyła się uroczy- 
Btość w związku z pokazem pierw- 


kowicie w. Polsce przez „Film Pol- 
ski". 

Projektor (prototyp) spisał się do 
skonale, "wyświetlając bezbłędnie | 
dwie krótkometrażówki: radziecką į 
„Życie lasu" i brytyjską „Rozwój te | 
lewizji*. Ze względu na nadzwyczaj | 
ne osiągnięcie w tej dziedzinie e 
żynier Brzozowski został odznaczo- 
ny srebinym medalem za zasługi, 
ob. Rączka brązowym medalem a 
12 pracowników otrzymało premie 
specjalne o łącznej wysokości 254 
tys. złotych. p 
Znaczenie wąskiej taśmy 

Ponieważ aparaty wąskotaśmowe 
są u nas prawie nieznane (nie licząc | 
amatorów), powstaje pytanie jakie | 
jest znaczenie takiego aparatu i do 
czego będą służyć dalsze, budowa- 
ne w liczbie 500? 

Podkreślić trzeba na wstępie, że 
w ZSRR, we Francji, Anglii, Sta- 
nach Zjednoczonych kina objazdo- 
we i nawet stałe kina w mniejszych 
miastach i osadach obsłużone są WY | powszechnienie kultury / filmowej 
łącznie filmami  wąskotaśmowymi. í po wsiach. „Film Polski“ wyszedł 
Daje to ogromne oszczędności w: |z innego założenia. Przewiduje się 
1) produkcji taśmy, 2) urządzeniu 
kim, wreszcie gwarantuje bezpie- 
czeństwo, gdyż taśma 16 mm, jest | ośrodkach miejskich i  rolńych, 
niepalna. gdzie istnieje przemysł rolny, sta- 

U nas zawsze było zbyt mało kin, cje traktorów, Samopomoc Chłop- 
a przedwojenni prywatni właścicie ska i inne organizacje polityczne i 
le wytwórni filmowych i kin w naj społeczne, skupiające poważniej- 
mniejszym stopniu nie dbali o roz- szą ilość członków. 
eme meeer m ee 


ską taśmę, wyprodukowanego = 


skotaśmowych, 


Dziś w hali Ujeżdżalni 
Polska Srodkowa walczy z CSR 


Powinniśmy wygrać 10:6 4 


e. e e 
ale Czesi też licza na sukces 
Hala Ujeżdżalni stanie się dziś o godz. 17 widownią drugiego 
występu reprezentacyjnej ósemki Czechosłowacji w Polsce, Pię- 


ściarze CSR po wysokiej porażce w Poznaniu będą się na pewno 
starali wygrać warszawski mecz i tym samym podreperswać swą 


wielki rozwój sieci kin stałych wą-, 
szczególnie w tych 


~ opinię silnej drużyny, 
stępującym składzie: Krsperczak, 


toteż dzisiejsze spotkanie 
wątpliwie widzom dużo emocji. Polska Środkowa wystąpi 


nie- 
w na- 
Czortek, Kazimier- 


dostarczy 


Tyczyński, 


czak, Olejnik, Kolczyński, Archadzki, Szymitra, 


Skład Czechów nie ulegnie więk- 
szym zmianom, ponieważ  przyje- 
chali oni do Polski tylko z dwoma 
zapasowymi pięściarzami. O ile je- 
dnak nieznany zupełnie u nas Ma- 
tiejczyk zastąpi pmawdopodobnie 
Sadka, o tyle Livansky jest pewniej 
szą pozycją od zapasowego  Netuki 
i kierownictwo drużyny CSR, które 
przywiązuje dużą wagę do meczu w 
stolicy, nie przeprowadzi przypusz- 
czalnie w kategorii ciężkiej ża- 
dnych przesunięć, Za kandydaturą 
Livanskyego przemawia oprócz tego 
jego chęć rewanżu za porażkę nie- 
dzielną, zdaniem Czechów zupełnie 
niesłuszną, 

W wadze muszej zobaczymy więc 
watkę Majdlocha z Kasperczakiem. 
Nasz „blondynek* dwukrotnie już 
uległ Majdlochowi i nie przypusz- 
czamy, aby dzisiejszym spotkaniem 
przerwał tę passę. Czech jest wspa- 
niałym technikiem, dysponuje dość 
silnym ciosem i /dobrą kondycją. 

Tyczyński ma za przeciwnika Mu 


Czechosłowacji. Warszawianin, któ 
ry ostatnio wykazuje dobrą formę 
ma wszelkie szanse na zwycięstwo. 


W wadze piórkowej niewiadomą 
jest do tej chwili przeciwnik Czort- 
ka. Prawdopodobnie będzie nim re- 
zerwowy Matiejczyk, nie jest jed- 
nak wykluczone, że „Kajtek'* spotka 
się z pogromcą Antkiewicza — Kel- 
lnerem. Ci którzy widzieli mecz w 
Poznaniu wiedzą doskonale, że 
Czech jest dobrym bokserem za- 
równo technicznie, taktycznie jak 
i kondycyjnie, toteż punkty dla Poi 
ski w tej wadze nie są bynajmniej 
murowane. Z drugiej jednak strony 
należy stwierdzić, że zwycięstwo le 
ży w możliwościach Czortka. We- 
dług pierwszej koncepcji Kellner 
przesunięty do lekkiej  spotkałby 
się z Kazimierczakiem. Mimo wer- 
sji o wspaniałej formie Poznaniaka 
nie liczymy na jego sukces. 


Zastępca rzekomo chorego Tormy 


slaya — najsłabszy punkt drużyny —— Krocak nie riależy do ekstrakla- 


| | 

Wuj Kola siedział w loży, ubrany w elegancki mundur z ciem-. 
nym aksamitnym kołnierzem. Ciocię Marusię otaczał popielaty 
blask. Ten blask płynął z jej szarej, podobnej do dymu, nowej 
sukni, z jej włosów i ożywionych szarych oczu — dawno już nie 
była w teatrze. ' 

Kapitan Iwanow spokojnie przeszedł po dywaniku między 
krzesłami i na jego wydłużonych, spiczastych kamaszach leciut- 
ko dzwoniły ostrogi. 

Nawet kapitan Pomierancew rozczesał rudą brodę, podobną do 
łopaty, i przyszedł w surducie. Co chwila wyjmował z tylnej 
kieszeni chusteczkę do nosa i wycierał czerwoną twarz. 

Siostry Pomierancewe siedziały razem, przyciśnięte do siebie, 
w sukniach z grubego , niebieskiego materiału. Ich policzki pa- 
łały z naprężonego wyczekiwania. 

Wołodia Pomierancew usiadł na galerii, chociaż miał miejsce 
w loży — ciągle jeszcze był w niezgodzie z siostrami. 

Pawla Tiennow siedział z pobłażliwym uśmiechem na twarzy, 
wyciągnąwszy daleko przed siebie skrzyżowane nogi. On, stary 
petersburski student, miałby się przejmować takim przedsta- 
wieniem! 

W loży ciocia Marusia przyciągnęła mię do siebie za rękę, 
zdjęła jakiś pyłek z kołnierza mojej kurtki, popatrzyła uważnie 
na moje włosy i przygładziła ję nieco: / 

— No, teraz dobrze. 


Przejrzałem się w lustrze na korytarzu. Byłem bardzo blady 
t tak jeszcze dziecięco chudy, że niewiele chyba brakowało, że- 


` bym się złamał jak badylek. 


Kurtyna poszła w górę i zaczęło się przedstawienie. 
Widziałem przedtem w Kijowie dobrych aktorów, ale teraz 
oto niewysoki człowiek ze smutną i wyrazistą twarzą dokony- 


` wał na scenie wielkiego cudu. Każdy dźwięk jego głosu odsłaniał 


Konstruktor Jerzy Brzozowski i ślusarz Kazimierz Rączka zostaii 
odznaczeni srebrnym i brązowym Krzyżem Zasługi za prace przy 
montażu pierwszego — polskiej produkcji 

wego aparatu projekcyjnego 


| 


| becnie mamy stałych kin 546 w 443 
miastach, e łącznej ilości 230 tys 
' miejsc, Rocznie przewija się przez 
kina 80.000.000 ludzi, ale jest to cyfra 
niewielka w porównaniu z innymi 
krajami, szczególnie, że nie mó- 
wiąe już e wsiach, jak dotychczas 
nie ma kin nawet w 148 miastach. 

Wraz x rozbudową kin stałych na 
wąską taśmę i kin ruchomych po- 
wstanie też odpowiednie laborato- 
rium i urządzenie redukujące filmy 
jszerokotaśmowe na wąską taśmę. 
W ten sposób (praktykoweny szero | 
ko za granicą) wieś będzie oglądala 

te same filmy co i miasto, w zupeł 
nie nie gorszych warunkach. 

Aby sprostać tym wszystkim za- 
jdaniom laboratoryjmo - fabrycznym 
|w najbliższym już czasie zaczną się 
ina Politechnice Warszawskiej wy- 
kłady z kinotechniki. 


Doniosła uchwała 


Na konferencji prasowej w „Fil- 
mie Polskim" dowiedzieliśmy się od 
Dyrektora Naczelnego inż, St. Al- 
|brechta, że Komisja Rady Mini- 
strów dla Spraw Kultury i Sztuki 
powzięła ki'ka bardzo doniosłych 
uchwał, z których najważniejsze 
podajemy naszym czytelnikom. 
Komisja postanowiła zalecenie bu 


wąskotaśmowego filmo- 


W krajach o wielkićj ilości kin 
przeciętny mieszkaniec odwiedza ki 
no 30 — 45 razy w roku. W dzisiej d 
szym stadium w Polsce w m i a- 
r a ch mieszkaniec może być w į 

inie najwyżej 18 razy w roku 10,000 aparatów niemych (do użytku 
(przeciętnie) na wsiach naturalnie | _„.-; i Ę SiR 
o wiele rzadziej. Jako duży WSO wyci OR AEN tower 
przewiduje się, aby w końcu 1949 r. 
każdy mieszkaniec wsi mógł być co 
najmniej 4 razy na rok w kinie, O- 


25 filmów pełnometrażowych rocz- 


mów dokumentalnych i oświato- 

wych według zapotrzebowania. 
Komisja podkreśliła ważeość pow 

stania nowej wytwórni filmowej 


owy w czasie planu 6 letniego:; były nieraz dosyć 
1000. kin: stałych, 3000 «kin rucho-| wo. Trudno zresztą było 
mych, 2000 aparatów dźwiękowych,' czej. Stróżami porządku 
,Stę ludzie, którzy nigdy o tym 


żroczy. Komis'a zaleciła produkcję | wiedzieli jak się do tego 


nie wraz z odpowiednią ilością fil- | 


by ammo men" 


oea Jedz 


Na szaro 


Od dłuższego już czasu, pa- 
trzę się na naszych  milicjan- 
tów zupełnie innym wzrokiem 
niż dawniej. Nie, wcale nie 
otrzymanie nowych mundurów 
spowodowało zmianę mojego 
poglądu, chociaż przysłowie 
„mie suknia zdobi człowieka“ 
w wypadku milicjantów oka- 
zało się zlekka nietrafne. 

Mundur ich jednak zdobi i 
włożenie go, pociągnęło za so- 
bą szereg radosnych konsek- 
wencji, jak to chociażby, że od 
czasu jubileuszu ,M. O. nie zda- 
rzyło mi się spotkać milicjan- 
ta nieogolonego, also w nieza- 


prasowanych „na brzytwę“ 
spodniach, 

Nie o te drobiazgi jednak 
chodzi. 


Postawa milicjantów się zmie 
nita i nowe mundury są. tylko 
wykończeniem, ich jeżeli 
można tak powiedzieć — wy- 
glądu wewnętrznego. 

W dawnych czasach ząbko- 
wania naszej rzeczywistości, 
milicyjne kadry formowane 
przypadko- 
ima- 
stali 


nie mieli pojęcia i nie bardzo 
za- 
Oczywista rzecz, że w 
|związku z tym nie wszystko 
„grato“ jak należy i utyskiwa- 
nia na milicję były w wielu 
wypadkach zupełnie uzasad- 


ı bierać. 


pod Warszawą, zdolnej do wykona-| nione, 


nia powyżej podanych programów 
produkcji wraz z trójhalowym ate- 
lier w Łodzi. 

Komisja uchwaliła wreszcie, aby 
w ramach Min. Przemysłu i Handlu 
j udostępniono „Fi!mowi Polskiemu” 
niezbędne surowce i materiały dia 


sy bokserów CSR, jest jednak nie- zaspokojenia potrzeb produkcji ej. 


Dzisiaj jet inaczej. Niewia* 
rygodnym się zdaje, żeby W 
przeciągu krótkich czterech 
lat można było ludzi tak wy” 
chować, tylu rzeczy wyuczyć Ń 
zrobić z nich... prawdziwą Mi" 
licję Obywatelską. 


Nie, te peany na część M.O. to 
nie jest bynajmniej wazeliniaT” 
stwo. Nie mam do tego osta* 
tecznie powodów. Przemiany: 
jakie nastąpiły u naszych stró” 
żów porządku, powinny być 
przez nas wszystkich należycie 
docenione, bo pewnych rzeczy 
jeszcze nie zauważamy. Nie 
przykładamy właściwej miary 
do milicjanta, który  pieczoło* 
wicie prowadzi pod rękę pija” 
ka po krętych ścieżynach jego 
pijackiej rzeczywistości, do mł“ 
licjanta który o coś zapytany» 
grzecznie salutuje i przybysz6 
z prowincji potrafi przez trzy 
ulice prowadzić, żeby Y 
padkiem nie zabłądził. 


Niezupełnie jeszcze rozumie” 
my fakt, że milicjant przes 
być prześladowcą, a stał stę 
troskliwym opiekunem, świa” 
domym swoich zadań i obowiąż 
ków, 

Powinniśmy to zrozumieć, b0 
dobrą jest rzeczą traktowa 
każdego tak, jak na to zasługu” 
je. 

A nasi milicjanci na szacu* 
nek na pewno zasługują, 


N STRĄCZEK 


Mm >, 


„Ostatni etap” zdobyl ekrany Paryza: 


bezpiecznym przeciwnikiem, Do- 
świadczył tego najlepiej. Chychła 
który dopiero w trzeciej rundzie 
znalazł w skutecznych kontrach 
drogę do zwycięstwa. Sądzimy, że 
Olejnik zdobędzie punkty, zwłasz- 
cza, że Czech nie najlepiej walczy 
w zwarciach, „co jest łodzianinowi 
bardzo na rękę. 


Waga średnia przyniesie ciekawy 
pojedynek Koiczyńskiego ze Svar- 
ko. Czech technicznie nie przedsta- 
wia klasy, dysponuje natomiast sil- 
nym ciosem i kondycją i tym wła- 
śnie pokonał w Poznaniu Pisarskie- 
go. Kolczyński powinien się uporać 
z Czechem, ale niewiadomo, czy 
przyjdzie mu to łatwo. 


W wagach ciężkich* Czesi liczą na 
pewne punkty. Rozumiemy dosko- 
nale chęć „odegrania“ się za nie- 
sprawiedliwe ich zdaniem werdyk- 
ty w meczu niedzie!nym, o ile jedź 
nak liczymy się z porażką Archadz 
kiego z Rademacherem, o tyle sta- 
wiamy na Szymurę, 


Teoretycznie więc powinniśmy 
wygrać dzisiejszy mecz 10:6. Słusz- 
ność, lub niesłuszność powyższych 
rozważań okaże się już za kilka go- 
dzin. Na zakończenie dodać należy, 
iż poznańscy organizatorzy zdali 
egzamin na piątkę, wierzymy, że 
Warszawa nie pozostanie pod tym 


budowy. Dalej postanowiono już na, 
rok 1949 zwiększyć sumy na dokoń 
czenie budowy 6 kin w Warszawie, | 
uruchomienie nowych kin  objaz- 
dowych i remonty kin. 

Pod Warszawą wybrano już miej- | 


sce na wytwórnie filmową, które 
czeski inż. Nowak uznał jako „naj- 
lepszy teren filmowy w Europie“. 
Teren ma 200 ha. i 


Jeszcze „Ostatni etap“ 


Jak donoszą ostatnie raporty 
kasowe z Paryża, dochód filmu „O- 
statni etap“ przekroczył 60 milio- 
nów franków. Dochód ten stoi na 
‘drugim miejscu po francusko 
norweskim fiimie „Bitwa o ciężką 
wodę*, który jak dotychczas pobił 
wszelkie rekordy kasowe. 

Trzeba podkreślić, że „Ostatni 
etap“ był wyświetlany w Paryżu 
tylko w czterech kinach zero =- e- 
kranowych i dopiero obecnie wcho- 
dzi na ekrany 55 kin rówmocześnie. 
Te kina stanowią dopiero o właści- 
wym dochodzie, gdyż rozmieszczo- 
ne są równomiernie w całej stoli- 


cy. Równocześnię takie same mel-| 


dunki dochodzą z prowincji. 

Po Szwecji, Czechosłowacji, Nor- 
wegii, Danii, Ameryce, ZSRR w naj 
bliższych dniach „Film Polski* pod 
pisuje kontrakty eksploatacyjne z 
Węgrami i Anglią. 


względem w tyle. (S) LEON BUKROWIECKI 


chorą i piękną duszę wielkiego Keana. „Jelenia strzałą zranio- 
no“, krzyknął falującym ze wzruszenia głosem i w tym okrzyku 
dało się słyszeć rozpaczliwe wołanie o miłosierdzie. 

Cały dygotałem z wrażenia, kiedy na widowni wybuchnął 
odegrany dg aktorów skandal teatralny. I nie mogłem pow- 
strzymać łez, kiedy kurtyna opadła, na proscenium wyszedł za- 
płakany stary reżyser angielski i drżącym głosem obwieścił, że 
przedstawienie musi być przerwane, gdyż „słońce Anglii — 
wielki tragik Kean postradał zmysły“. 

Ciocia Marusia odwróciła się do mnie, poklepała mię po ręce 
i chciała powiedzieć coś prawdopodobnie żartobliwego, ale za- 
miast tego krzyknęła ze zdziwienia i wstała. Wuj Kola obejrzał 
się i również wstał. Cała sala rozbrzmiewała oklaskami. 

Odwróciłem. się również w stronę drzwi i wszystko mi zawi- 
rowało w oczach, a potem runęło gdzieś, zostawiając tylko mrok 
1 ciszę — za moimi plecami stał ojciec, taki sam jak dawniej, 


"znużony, z łagodnym i smutnym uśmiechem na twarzy, ale zu- 


pełnie siwy. Podtrzymał mię obydwoma rękami. 

Nie pamiętam dobrze, ściślej mówiąc wcale nie pamiętam, co 
było dalej. Ocknąłem się na malutkiej kanapce w przedpokoiku 
obok loży. Kołnierzyk kurtki miałem rozpięty. Po podbródku 
spływała mi woda,a ciocia Marusia nacierała mi skronie wodą 
kolońską. Ojciec podniósł mię za ramiona, posadził i pocałował. 

— Posiedź tak trochę — powiedział. — Zaraz wszystko przej- 
dzie. Czyżbyście nie otrzymali mojej depeszy? 400; 

Podczas kiedy zmęczony Orleniew wychodził na scenę, kłaniał 
się publiczności i zbierał kwiaty, którymi go obsypywano, ojciec 
opowiedział mi naprędce, że dostał posadę w Zakładach Briań- 
skich w Bieżycy. Osada tej nazwy znajdowała się w odległości 
ośmiu kilometrów od Briańska. 

Ojciec dopiero co przyjechał, nie 
szedł nas szukać w teatrze. 

— A jak mama? — spytałem. ; 

— Mama? — powtórzył moje pytanie ojciec. — Właśnie przy- 
wiozłem ci od niej list. Mama nie chce mieszkać w Bieżycy. Chce 
wyjechać z Dymitrem do Moskwy i osiąść tam na stałe. Oczy- 
wiście, zabierze ze sobą i Halę. 

— A o mnie cośkolwiek mówiła? 


zastał w domu nikogo i przy- 


Przed kinem „Normandie“ w Paryżu w czasie "wyświetlania „Ostat” 

niego etapu“ stały długie kolejki po bilety. Napis przed wejściem 

zwracał uwagę: „Rozkazem prefektury policji zakazuje się kupowa 
nia biletów nie stojącym w kolejce“ ) 


PORE PEN NOR SE EEEE WAŻ = 


Ojciec pomyślał chwilkę. 
Chyba nie. Rozmawiałem z nią bardzo krótko. Prawdopodob” 
nie o wszystkim ci napisała. Przeczytaj sobie. w 
Podał mi list. Ciągle jeszcze grzmiały oklaski. Szybko prze” 
czytałem list. Był krótki i oschły. ył 
Matka pisała, że powinienem jeszcze pomieszkać u wuja Koli, 
dopóki wszystkie sprawy jakoś się nie ułożą. Obecnie matka nie 
mi nie może zakomunikować pocieszającego. Do Moskwy zamie* 
rza wyjechać na miesiąc, w lipcu. Lato powinienem spędzić 
w Briańsku, ale jeśli chcę, to mogę przez ten czas mieszkać 
w Bieżycy z ojcem. Jednak byłoby lepiej i spokojniej, gdybym 
mieszkał w Briańsku. „Po drodze z Kijowa do Moskwy — pisa? 
ia matka — niestety, nie możemy wysiąść w Briańsku, ale qrzy* 
ślę ci depeszę. przyjdziesz na stację, zobaczymy się i porązma” 
wiamy o wszystkim'. 

Kiedy skończyłem czytać list, ciocia Marusia rzekła zè śmie* 
chem do ojca: 

— Teraz nikomu go nie oddamy. Nawet panu. 

— Za nie nie oddamy — potwierdził wuj Kola. — Lecz w 
le porozmawiamy z tobą na ten temat, Georgij 

— Porozmawiamy — zgodził się ojciec. 

Przeszliśmy przez ogród miejski do powozu. Lampy łukowe 
syczały wśród drzew. Orkiestra wojskowa na estradzie grałś 
dziarskiego marsza, jakby okazując radość, że przedstawienie 
w teatrze skończone i znowu mogą swobodnie rozbrzmiewa”, 
fanfary i puzony. 

Wsiedliśmy do powozu. Konie, drobiąc nogami, schodziły po” 
woli ze stromego wzgózza. 

Byłem zdezorientowany listem matki. Wszystko nadal zosta” 
wało dla mnie tak niejasne, jak i przedtem. Oczywiście, matka 
nie pogodziła się z ojcem. Nie mogłem jednak zrozumieć, dlacze* 
go matka pisze do mnie tak chłodno. Czyżby już powoli zapomi* 
nała o mnie? Czyżbym już nikomu nie był potrzebny? 

Ojciec prowadził ożywionę rozmowę z wujem Kolą. Dlaczeg” 
mię o nic nie wypytywał? Mógłbym mu opowiedzieć wiele smut- 
nych rzeczy. Może bym się przy tymi wypłakał i byłoby mi nieco 
lżej. 


(55) 
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